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Bombardowanie MadrytuMonopolepolityczne
Na temat „monopolu" w polityce prze­

czytaliśmy jeszcze przed lwiętami w dzien­
irku „A. B. C." (Nr 383 z 22 grudni*) —
szereg bardzo rozsądnych i trafnych uwag.
A że wszystkiemu, co znamionuje rozsądek
i trafność, należy torować drogę do rozpo­
wszechnienia, chętnie zajmiemy się tema­
tem, podjętym przez organ t. zw. „ruchu
narodowo-radykałnego".

„A. B. ,C" stw erdza, że „monopole
ideowe" — t. j. usiłowania zdobycia dl
sebie prawa wyłączności na pewne stano­
wiska ideowe — są jednym z najbardziej
tzkodliwych przejawów w naszym życiu
publicznym. A dalej, że są u nas pewne
stronnictwa, które uprawiają taką „mono­
polistyczną

"
politykę.

Jakie to stronnictwa?
Przede wszystkim — endecja. Ona to

uznała za swe „prawo własności" wszystko,
en nosi nazwę „narodowe". Doskonale cha­
rakteryzuje organ oeneru ten monopolizm
en 'ecki: „Tylko to. co ma pieczątkę stron­
nictwa narodowego, jest „narodowe", tyl­
ko ten. kto ma legitymację partyjną stron­
nictwa, może natywać «i^ narodowcem;
wszystko inne w nomenklaturze stronnic­
twa jest „antynarodowe" lub dywersyjne".

Drugim stronnictwem, które stoi na
stanowisku monopolistycznym, j<;st polska
partia socjalistyczna. Jej „prawem własno­
ści", jej wyłączną domeną jest — demokra­
cja, postępowość, prawo do reform społe­
cznych i ochrony interesów robotniczych.
Natomiast — jak trafnie charakteryzuje
„A. B. C." — w oczach prawowiernego pe­
pesowca „wszystkie pozostałe prace poli­
tyczne i programy przebudowy społecznej
są „reakcją", „zacofaniem", „stoją na usłu­
gach kapitalizmu".

Również i trzecie ze stronnictw opozy­
cyjnych, stronnictwo ludowe, jest — zda­
niem organu o^nerowskiego — „zarażone
psychiką monopolistyczną". Partia ta
chciała ongi przyznać ,ob'e prawo „do mo­
nopolu na wszystko, co chłopskie".Wpraw
cizie ta ideologia, doswnie biorąca znane
słowa Wyspiańskiego „chiop potęgą jest i
basta", nie przyjęła się całkowicie w stron­
nictwie ludowym, ale po dzień dzisiejszy
opanowuje niektóre grupy tej partii. I to
w.aśnie sprawia, że strorr.ictwo ludowe jest
wciąż „spychane do klasowego stanowiska
chłopskiego że musi się coraz bardziej za­
mykać we własnym środowisku" Zwła­
szcza, że konkurujący z ludowcami inni
monopoliści odmawiają im tego, c^o sami
traktują jako wyłączność jako własny mo­
nopol. Więc w poięciu endeków ludowcy
„n'e mają prawa do haseł narodowych",a
w pojęciu socjalistów ludowcy są tylko na­
wpół-demokratami, a nawpół-reakcjonista­
roi..

Nie można odnowić trafności tej cha­
rakterystyce stronnictw opozycyjnych,
przedsiębranej przez organ oeneru. Ani też
zaprzeczyć twierdzeniu, że takie nastawie­
nie monopolistyczne jest wyraźnym szko­
dnictwem w naszym życiu zbiorowym.

. To też należało jię spodziewać, że or­
gan oenerówśki, przystępując z kolei do
scharakteryzowania własnej ideologii, uni­
kać zechce tego wialnie, co u innych tak
ostro potępia, t. j. prawa wyłączności, mo­
nopolizmu.

Tymczasem jest zupełnie inaczej. Oener
uważa, że on właśn-c posiada jedyną recep­
ta na wszelkie bolączki naszego życia pu­
blicznego, że właśnie on może zmonopoli­
zować „narodową przebudowę społeczną" i

SALAMANCA. W obszarze Balasru­
cr wojska gen. Franco posunęły się o
di.łsze 4 km wgłab ugrupowania przeci­
wnika, zajmując 4 pasma wzgórz na od
c rku północnym oraz m. Oranndella Na
odenkach Balacruer i Scros wojska tren
Frwico wzięłv do niewoli przeszło 1500
jtńcówf fco załęciu Benavente de Tremp,
wojska*'5en. Franco zajęły cały masyw

górski Sierra Mosquera. również zajęty
został szczyt Montero. Wojska gen Frań
en strąciły 7 samolotów przeciwn ka.

Na odcinku madryckim wczoraj po­
cząwszy od godz. 23,30 artyleria gener
Franco intensywnie ostrzeliwała stolicę

Samoloty gen. Franco bombardowały
wczoraj Kartagcnę i Barcelonę, oraz sze­
reg miejscowości kata!ofiskich na połu­

PRZY SCHORZENIACH NEREK

i PĘCHERZA MINER06EH F. F.
Apteka Mazowiecka

WADSZAWA
Mnie* teka 10

dnie od Barcelony. Bombardowano nw
in stację kolejową San Vtcente de Cal­
ders. a także miejscowości Cubelles. AI­
tafuella, Villateca i Valls na odcinku
Reuss. Ofiarą bombardowania padło 13
zab tych i 30 rannych. Najcięższe walki
toczyły s/ę o m. Granadella oraz górę
San Anton (fi km na północny wschód ód
(iranadella). Z Granadella szosa prowa­
dzi do Borjas Błancas. gdzie znajduje słc
płówna kwatera wojsk barcelońskich.
Dlatego też na tym kierunku wojska ge­
nerała Franco napotkały na nijsihuejszy
opór Natarcie trwa.

Czy Niemcy napadną, na Holandie?
LONDYN ..News Chronicie" powtarza dzi­

siaj aUnuiuva pogłoska, jakoby Rzesza p!a­
ńowata nderzenfe r;a- Horand ę.- Pogłoska, ta

nie znajduje potwierdzenia w obserwacjach
tutejszych kćl politycznych.

Niemaicki atak na Holandię jest mołliwy

Chamberlain optymista
LONDYN. Premier Chamberlain opu-1 p/m pisze, iż doświadczenia i niepokoje

biikował na łamach miesięcznika „Home roku ubiegłego zostały zrównoważone
and Empire" artykuł noworoczny, w któ-! przez korzyści. Czyniąc aluzję w sprawie

dozbrojenia, prenrer oświadcza:
„Nasza silą zbrojna pozwala nam zako­

munikować podczas ob»ad międzynarodo­
wych, że poszukując przyjaźni ze wszystki­
mi narodami, traktujemy je w duct-u spra­
wiedliwości i rozsądku, lecz nigdy nie po­
czynimy ustępstw wymuszonych siłą."

Po zreferowaniu wydarzeń roku 1938,
premier Chamberlain zaznacza iż pomimo
trudności i rozczarowań można odi.orować
sukcesy, które stanowią nie tylko zachętę
do ponowienia wysiłków dyplomacji bry­'
yjskiej .lecz same przez się stanów ą powa­
żny wkład w dzieło polepszenia stosunków
in.ędzy narodowych.

Wspominając o układach angielsko-wło­
.:kich, oraz deklaracjach angielsko-niemiec­
k ej i nemiecko-francuskiej, premier Cham­
Icrlan konkluduje, iż odchodzący rok nie
daje podstaw do pesymizmu.Neville Chamberlain.

tylko jako manewr operacyjny na wypadek
wojny światowej, ale nie iako oderwana ai­
Cja. Wiązuję się. że uderzenie Niemiec aft
Holandię byłoby najgorszą z pomyłek, fdył
w tym wypadku Analia musiałaby się ru*zyć.
Pozycja Ho!anl:: ie*l dla Anglii równie wa£­
na jak pozycja Belgii.

gdy — jak wywodzi „A. B. C." — wykona­
ny zostanie „plan", ustalony, przez oenc­
rowskich przywódców, „zdoła się wyrwać
życie polskie z marazmu", Polska stanie się
kiajem mlekiem i nr.odem płynącym, prze­
mieni się w raj na ziemi, oczywiście w raj,
na którego bramie widnieć będzie napis:
Polska oenerowska...

Czyli: też monopol, też przywłaszcze­
nie sobie prawa wyłączności!

„Prawo własności" do pojęcia „naród",
„postęp

", „ludowość", .przebudowa spo­
łeczna" nie stanowi ani hipoteki endeckiej
ciy socjalistycznej, ani ludowcowei czy
oenerowskiej.

Jest to w istocie nadużywanie tych po­
jęć dla celów partvjn» politycznych, jest
ustawianie sztucznych przegródek w społe­
czeństwie — i jest hamowanie wielkiego i
naturalnego procesu konsolidacji
wej.

Monopole te są szkód iwe bo zmacają
pojęcia w społeczeństwu i stwarzają trud­
fości w jcdnoczeiiu wysiłków w twórczej
pracy narodowej i państwowej Nieprawdą
bowiem jest, że ws2ysiko poza endecją jest
„antynarodowe", wszystko poza socjaliz­
mem „niepostępowe", wszystko poza "lu­
dowcami „przeciwludowe", wszystko poza
oenerowcami przeciwne „radykamej prze­
budowie społecznej". Prawda natomiast
irst. że w olbrzynrej wi-kszbści naszego
?ro!eczeństwa tkwi głęboki instynkt naro­
dowy

': głębokie zrozumienie dla postępu i
rłebokic zrozumienie dla doli ludu i głębo­
kie uznanie dla konieczności radykalnej
przebudowy społecz.icj.

1 dlatego też te sztuczne bariery mono­
poli partyjnych ustąpić muszą idei zjedno­
czenia, która coraz glębtej toruje sobie dro­

narodirjgę do świadomości najszerszych rzesz spo­
łeczeństwa. M. G.

PENSJE DLA KAWALERÓW ORDERU
„VIRTUTI MILITARI­

WARSZAWA. Z. dnem 2 strona 1939 rofca
ks«y urzędów skarb: wych rozooezna wypłacane
kawskrom c-deru wojennego „V:rtuti Mlitari"
nesluśąeym w wojsku a zamcszkslym w ich
cbre.be — pensje orderowe za rok 1939 p* 300
al zt kełdy order.

NOWOROCZNE ŻYCZENIA GL. KO­

MENDANTA P. P .
WARSZAWA. Komendant jrlowny pdicji

•Państwowej gen.
'
Zamorski wydał rcaksz na«tc­

paj+cej treśr:: „Z okazji aw'»t Boże*,, Narodze­
nia i Ncwego Reku przesyłam całemu kerpuso*
wi poł:cji jwńs-twcwej serdeczne życzenia".

LITWA BUDUJE SZOSY ŁĄCZĄCE
JĄ Z POLSKĄ.

KOWNO. „LictiiYOs Żinios" donosi,
że podczas omawiania wydatków nadzwy­
czajnych w sejmowej komisji budżetowej
wysunięto projekt budowy w roku przy­
szłym szosy na odcinku Żyzmory—Jewie,
Szosa ta miałaby wielkie znaczenie dla ko­
munikacji kołowej z Polską.

TRAGICZNA ŚMIERĆ NA ARENIE
CYRKOWEJ.

HELSINKI. W czasie przedstawić
w tutejszym cyrku wydarzył się tragież
wypadek, a mianowicie podczas pokaz
akrobatycznych, jeden z artystów cyr
wych runął z wysokości 12 metrów, pc
sząc śmierć na miejscu.

WYBUCH W HUCIE ŻELAZA.
WlKDliN. W hucie żelaza Doonawitr

Styrii nastąpiła z nieznanych przyczyn •
=

plozja, przy czym kilku robotników zost
ciężko rannych Szkody są znaczne.

1 300 ZABITYCH.
TOKIO Po dwudniowej walce wojska

pońskie rozbiły znaczny oddział p&rlyzantc
chińskich pod m. Wumenku w prownr
Szansl CPrńczycy stracili ponad 1300 zfcb
łych i 80.jeńców.
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Czesi nie wydadzą
niemieckich emigrantów politycznych

HHtlltltHłtWHimttllUItllttłtHHtltWHIHtHUlHIi

PRAGA. Rząd niemiecki za>a,dać
miał. wedfuR krąftcyct w Pradze po
ciosek, w formie ult matywnej wydania
przci rz;|J czesko - słowacki wszystkich

Na Sylwestra znane pączki
MAHTICKE. Katowice. ul.3-go Maja nr 24

przebywających jeszcze na terenie Cze­
chosłowacji emigrantów politycznych z i
Niemiec i Austrii.

SfychMĆ jednak, ze rznd praski odrnó-1
wić m ał spełnienia ICKO zadania, które
tagranicą, w .szczególności w państwach
zi.chodnich i krajach zamorskich mogło­
by wywołać jak najgorsze wrażenie.

Nie mniej jednak rząd praski zwróci!
lie do oriianiz»ncji emiKrantow z katego­
rycznym żądaniem jak najszybszego po­
czynienia kroków celem przewiezienia
us/vstkich emigrantów z Niemiec i Au­
strii poza cramce Czechosłowacji.

NIEMCY SŁJGERIJA KURS ANTYŻY­
DOWSKI W CZECHACH.

BERLIN. „Berimer Taueblatt" w me­
wąiDiiwie inspirowanym artykule suge­
ruje wprowadzenie ustaw antyżydow­
skich w Czechosłowacji. Wedle pisma
berlinsk eiro. rząd praski zajmuje sie o­
becnie prooleniem żydowskim i pomimo

itrrterwencji AnsrlH zamierza kwestię te
rozwiązać drastycznie. Londyn miał w
swoim czasie zagrozić Pradze wstrzy­
maniem obecnej pożyczki, o ile rząd cze

­

sk' /decyduje się na wvdame ustawy an­
tyżydowskiej. Wobec tev:o jednak źe
Arijrlia zam ast spodziewanych JU milio­
nów funtów, udzieliła Czechosłowacji
tylko II) milionów funt. — zdaniem ,.Ber­
liner Taireblatt" — Praira zdecydowai.n

Jest problem ten rozwiązać ..Jak się Jej
bed/ie podobało".

Pismo berlińskie informuje w dalszym
c;ą«ru. że rząd czeski przeprowadzi po­
nowny spis żydów, a ustawę antyźydow
ską oprze na zasadzie „Numerus clau­
sus" i eliminacji z niektórych dziedzin
życia zbiorowego. Pozbawieni obywa­
telstwa zostaną żydzi, którzy otrzymali
czeskie obywatelstwo po roku 1920.

Jeszcze jedna niemiecka „eksterytorialna
"

droga przez Czechosłowację
nrnt.FN Uzyskawszy zjrode Pragi na prze­

prowadzenie „ekslerytor alnej" autostrady
przez terytorium czechosłowackie, które po­
łączy Wro ław z Wiedniem — N emcy uzy­
skały obecnie nowy przyw lej drogowy, tym
ra/em od Braty>lawy Jak donosi oficjalnie
,.Die Zeil". zostały ukończone perlraktiu-je
ponrędzy wtad/ami n'cm eck mi a słowacki­
fin w sprawie ..korytarza autobusowego", któ­

ry połączy miejscowości Theben przez Braty­
sławę z Enegerau.

Korytarz ten zapewni podróżnym niemiec­
kmi przejazd autobusowy bez iakuhkolw:ek
formalności cłowych, czy paszportowych
Autobusy jadące „korytarzem" będą nos (
niemieckie znaki rejestracyjne i korzystać bę­
dą z pełnej eksterylenalności.

Detektyw szpiegiem

Rokowania o umowę zbiorową
w ubezpieczalniach społecznych

WARSZAWA. Dnia 27 grudnia 1938
delegacja zawodowych organizacji lekar­
skich zaproszona została do pana mini­
stra opieki społecznej, M. Kosciałkow
•kiego w celu wyświetlenia sytuacji, jaka
się wytworzyła w związku z powstałymi
trudnościami, co do sformułowania nie­
których postanowień zasad ogólnych do
umów między ubezpieczalniami społecz­
nymi a lekarzami.

Dla omówienia tych trudności uznano
za konieczne przystąpienie do wyjaśnia­
jących rokowań i w związku z tym prze­
dłużenie czasu ważności dotychczaso­
wych umów zbiorowych w poszczegól­
nych ubezpieczalniach społecznych na
przeciąg jednego miesiąca z możliwością
przedłużenia tego terminu.

Jednocześnie P. Minister wyraził za­
sadniczo zgodę na to, aby w okresie ro­
kowań utrzymane zostało status quo bez
przeprowadzania redukcji lekarzy i reor­
ganizacji lub wprowadzania zmian w u­
mowach miejscowych między ubezpie­
czalniami a lekarzami.

Tnnrinn poinformowany oficjalnie
argu włosko-lrancuskim
t Charge d'affa;res Francji w Lon­
inbon zakomunikował Fureign Office
\ rządu francuskiego na notę włoską
łającą układy Laval — Mussoli.ni i

zakomunikowania odpowiedzi fran­
Londynie nabiera szczególnego zna­
zw;ązku z oczekiwaną wizytą pr^­

amberiaina i lorda Hal;fax w Rzy­
adio Cambon poinformował Fore.gn
stanowisku rządu francuskiego w
Stosunków francusko-wloskich Moź­
źe zagadan;en:e tych stosunków bę­
szone w sposób ogólny w rzymsk eh
ph prpmiera Chamberlaina i lorda
Jednak — wed!e agencji llavasa —

uczone, by w rozmowach tych poru-J
nkretne zagadnienia mające zwiąże*

m stanpm tych stosunków
5ZPANIA TEMATEM ROZMÓW

RZYMSKICH

)YJN Wed.e opinii kół dobrze poin­
podizas wizyly brytyjskich

BFP.N Opinia publiczna w Szwajcarii śle­
dzi z zainteresowaniem przebieg śledztwa

i wdrożonego w związku z zaaresztowaniem w
! Genewie tancerki Virginii Rola pod zarzutem
I szpiecostwa

Wraz z oskarżoną zaaresztowano szereg
osóh m in detektywa genewskiego Rochal.
z któr\ m. jak wykazało śledztwo, była w zmo­
wie W chwili aresztowania jej na granicy
francu^ko-szwajcarsk ej Rota miała ukryty
pod suknią model aparatu skonstruowanego w
Szwajcarii, a mającego służyć do wysadzania

czołgów w powietrze Model ten miała oskar­
żona oddać w Paryżu przedstawicielowi pe­
wnego obcego mocarstwa

Nici śledztwa prowadza do kilku miast,
znajdujących się na pograniczu szwajcaruko­
franrii«k!m i być meże do Barcelony

Oskarżona wydalona już bvła z granic
Szwajcarii w 1934 r., a w ostatnich eza«ach
utrzymywała bliższe stosunki z pewnym za­
granicznym dyplomatą w Gpnewie Po prze­
słuchaniu tancerka rozpoczęła głodówką
więzieniu .

CUKIERNIA

Tel. 312 78 Tel. 312-78

Poleca na Święta
znane ze swa) dobroci

UASTKA - BABKI - PIERNIKI
MARCYPANY - CZEKOLADKI

Kosztowne pośrednictwo
LONDYN Jak donosi londyński „Star"

kanclerz Hitler wysyła swego zaufanego, pkt
Wiedemanna lo Londynu jeszcze przed wy­
lazdemi Chamberlaina do Włoch.

Kpt Wedemann przywieźć ma propozycje
pośredniczenia między Paryżem i Rzymem
oraz zawarcia paktu, ograniczającego zbroje­
nia

Wzamian za to Niemcy żądają pomocy
finansowej ze strony Francj' i Anglii, a mia
nowicie zwrotu sum. wpłaconych 0112:3 przez
Rzeszę, jako odszkodowania wojenne.

Suma ta wynoai 620 milionów funto
szterlingów.

Modne oświetlenia elektryczne
nabyć mcZna korz\stnle w tlrmteCentrala światła
I S laska Fabr. Wyr. Metal. Sp. 1o.O.

I KAT6WICI, ul. św. Jana 14 - al. » -•• Hala •.
CHCRZOW. ul. Wolności SB.

Wytyczne polityki rumuńskie)
BUKARESZT. Minister spr. zagr.

Gafencu wygłosił przez radio expose w
sprawie polityki zagranicznej Rumunii,
oświadczając, iż polega ona na umiło­
waniu pokoju, realizmie dawnych i wier­
nych przyjaźniach, zaś ma na celu obro­
nę interesów Rumunii.

Rumunia będzie kontynuowała poli­
tykę sojuszu z Polską.

Następnie min. Gafencu podkreślił
przyjazne stosunki, łącząc. Rumunię z
Czech o-S łow acją, oraz wszechstronną
współpracę ze sprzymierzoną Jugosławią

Polityka rumuńska opiera się również
na pakcie bałkańskim z Turcją i Grecją.
. którymi łączy Rumunię wspólność po­
glądów na sprawę trwałości obecnego
pc rządku rzeczy w Europie południowo­
wschodniej. Rumunia pragnie utrzymy­
wać pokojowe stosunki dobrego sąsiedz­
twa, wzmocnione przez pokojowe proto­
kóły i pakty oraz konwencję określającą
pojęcie napastnika.

Wszystkie mniejszości w Rumunii bę­
dą korzystały z praw zagwarantowanych
konstytucją.
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Rząd polski
ostrzega Gdańsk

WARSZAWA. Notuie się tu pogłoski,
iż władze polskie zwróciły uwagę Gdańsko­
wi, że Pol'ka nie będzie tolerowała przy­
musowego wysiedlania żydów z terenów
Wolnego Miasta. Na wszelkie akty przy­
musu nastąpi taka s?ma reakcja, jak wobec
prowokacyj czeskich, to znaczy zostaną
wysiedleni z Polski obywatele niemieccy.

Iran zerwał stosunki
z Francja

LONDYN. Agencja Reutera donosi z
Teheranu, ie Iran z«rwał stosunki dyplo­
matyczne z Francją.

Agencja Havasa komunikuje, iż francu­
skie czynniki miarodajne potwierdzają fakt,
iż lian powziął inicjatywę zerwania stosun­
ków dyplomatycznych z Francją Decyzja
ta została zakomunikawna za pośrednic­
twem posła francuskiego w Teheranie. —
Wczoraj z rana poseł Iranu w Paryżu udzie­
II wyjaśnień w sprawie powodów tej de­
cyzji. Jak donoszą, powodem tym byli
złośliwa gra słów w pewnym piśmie humo­
lystycznym, którą uznano w Teheranie za
obrazę cesarza Iranu.

SAMOBÓJSTWO WYBITNEGO
HITLEROWCA KŁAJPEDZKIEGO.
RYGA. Prasa ryska d.>nosi z Kłajpedy,
wczoraj wieczorem na miejscowy*

cmentarzu dozorcy znaleźli zwioki młode*
go człowieka, obok którego leżał rewolwer.
Okazało się, że jest to wybitny działacz na­
odowo-socjalistycznej organizacji klajpedz­

kiej Klue. Władze prowadzą energiczne
śledztwo, celem wyjaśnienia, czy zachodzi
tu wypadek morderstwa, zzy też samobój­
stwa.

PSZENICA AMERYKAŃSKA
DLA HISZPANII.

WASZYNGTON Prezydent Roo*«veJit oawiad
mył, \i Stany Zj«dno«<u»« dostererą w cąffU
wjftri tsaych sieiciu m esiecy pohmil.ona l***iH
pszenicy, które będą podz;e4c<n« pomred^y obie
strony v»ailrzq.c« H:*ap*ni\ eed«m odare«nn;en;a.
M**i r*odu

Restauracja wyleciała w powietrze
PARYŻ. W Algierze nastąpił onegdaj I przebytą barykadą, złożoną z ram okien­

straszny wybuch. Wyleciała w powie- I nych, kamieni, cegieł, żelaza, szyldów
trze restauracja, grzebiąc pod swoimi I 1 t d. Ofiarą katastrofy padła jedna ko­

• nu w lł/ym e. będą przede wszysl- gruzami gości, którzy właśnie kończyli bieta, która zginęła i kilkanaśie osób.
(wiane sprawy hiszpańskie. Premier jcść kolację.
Ha;n m.al wyraz ć Opinia, że uretru-'
sprawy hiszpańskiej w drodze wyco­

fholników wiotkich wytworzyłoby
sprzyjającą atmosferę w stosunkach

to-wlo*k:ch i ułatw loby objęcie bez­
rh rokowań pomiędzy Paryżem

Restauracja, będąca własnością pani
Boller, obejmowała trzy sale i piwnicę,
ciągnącą się do połowy ulicy.

Wybuch był tak silny, ie cała ulica
i zapełniła aię gruzami, tworzącymi nie­

które odniosły cięższe i lżejsze rany. Za
bitą kobietą jest p. Godeł, żona oficera
fiancuskiego. która jadła kolację w to­
warzystwie swego męża. Wszystkie pra­
wie ranne osoby, to oficerowie i podofi­
cerowie francuskich pułków, stacjono­
wanych w Algerze. Wśród rannych znaj­

duje sie również właścicielka restauracji
p Boller i jej mąż.

Przyczyny katastrofy nie są dotych­
czas snanc Jeder ze świadków twierdzi,
z» czuł won gazu, dobywajęcego się z
piwnic, ale policja francuski doszukuje
się przyczyn w uplanowanym zamachu
na restaurację, do której uczęszczało
mnóstwo wojskewych.

śledztwo doprowadzi mole niebawem
do wykrycia sprawców.
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Generalicja francuska w Afryce
f pierw- uniezależnić się w miarę możności od trans­

•zych dniach stycznia na Korsykę i do Tu­
Premier Daladier wyjeżdża

portów z Francji. Jak widzimy ogromna
riiu. Podróż ta została zdecydowana na- ilość narzucających się problemów wojsko­
tychmiast po manifestacjach w parlamen- wych dostatecznie tłumaczy fakt udania
cie włoskim dla zadokumentowania całości i się w podróż inspekcyjną wraz z premie­
imperium francuskiego. | r.*m Daladier najwyższych zwierzchnj­

Ostatnie wydarzenia zwiększyły jeszcze ków armii francuskiej,
r/agę podróży p. Daladier. Wypowiedzenie j Jednakowoż żądania włoskie mają inne
przez W.ochy umowy Mussolini — Laval jeszcze cele, mianowicie kanał Suezki i Dżi­

1935 r. dało manifestacjom ludności real­
ni podstawę. Nie należy zresztą mylnie in­
terpretować żądań włoskich. Mają one w
pierwszym rzędzie na celu nie zagadnienia
gospodarcze, ale polityczne.

Gra toczy się o rzeczywistą przewagę,
opartą o siły militarne. Sprawy ekonomicz­
ne, choć bardzo ważne, znajdują się na dru­
gim planie Virginio Gayda wyraźnie stwier­
dza: „Problem kolonialny nie j«st tylko
pioblemcm surowców, ale także problemem
równości politycznej i militarnej.. Zagad­
rienie Tunisu jest znowu aktualne.. Dzię­
ki rozjaśniającej sile osi Rzym -- Berlin
wszystkie te problemy będą rozwiązane w
1939 r., w ten albo w urny sposób, bez za­
miarów agresji, lub groźby".

A jednak Francja wyczuwa groźbę dość
wyraźnie. Premierowi Dalad'er będą towa­
rzyszyć w podróży generalissmus Gamelin,
szef sztabu marynarki, wiceadmira' Darlan
i szef sztabu lotnictwa, gen. Yuillemin. Od

ruti, o którym p. Farinacci, człont-k wiel­
kiej rady faszystowskiej, powiedział, że
jest „wrzodem w zdrowym ciele Etiopii; a
gdy wrzód dojrzeje, to się go przekłuwa".

Czy także w odniesieniu do tych kwe­
stii Francuzi będą tak nieustępliwi? Przy­
szłość pokaże.

W każdym bądź razie jest już dziś rze­
czą bezsporną, że tendencja szukania ugody
z państwami „osi" za pomocą kompromi­

sów takich jak monachijski traci z każdym
dniem zwolenników we Francji. Nadzwy­
czajny kongres partii socjalistycznej już s:

ę
wypowiedział za rezolucją b. ministra Blu­

BRAK WĘGLA W CZECHACH
PRAGA Dyrekcji CMfho-ałt.wackeh kopali

państwowych zawadom la kierown ctwo *zkAl
czeskch. że w związku z brak cm węgla me mo­
że dostarczyć potrzebnych ilość mater atu opa­
lowego dla szkol Mn sterstwo wyznań rei g:j­
nycb i osw ecen a publicznego było zmuszone
wskutek tego przedłużyć ferie swąteczne w«
w«zystk;ch szkołach czeskich do dnia 8 Elycznif
1939 r.

ma, przeciwstawiającą się zdecydowanie
układom monachij kim. Tak samo nic za­
powiada łatwego porozumienia zdecydo­
wana wola rządu francuskiego „nieustąpie­
Pia nikomu ani jednego cala terytorium,
rależącego do Francii".

Trzęsień e z emi
w Greci

Trzęsienie ziemi, które częściowo zni­
szczyło wioskę giecką Kumanana, spowodo­
wało śmierć 20 osób

W Raciborzu mury nie-kończonego
polskiego liceum porosły trawa...
sopismo ludności polskiej w Niemczech

dość dawna zresztą są prowadzone w Tuni- , Polak w Niemczech" zajmuje się sprawą
sie prace fortyfikacyjne w obawie przed budowy liceum polskiego dla dziewcząt w
jgres[ą. Zwłaszcza od strony Trypolitanii. Raciborzu. Sprawa ta ilustruje jak nie mo­
Jrdnncześnie Francuzi zwiększyli pokaźnie żra lepiej, metody walki z wszelkimi po­
ilość jednostek zmotoryzowanych i pancer- i czynaniami ludności polskiej w III. Rzeszy,
nych, oraz wybudowali drogi strategiczne. | „Na początku roku 1934 — pisze „Po­

Francja zdaje sobie bowiem sprawę, że lak w Niemczech" — Związek Polskich
sytuacja zmieniła się radykalnie od r. 1914.1 Towarzystw Szkolnych w Niemczech roz­
Wprawdzie flota francuska w dalszym cią- począł starania u władz o pozwolenie na
p.u przy pomocy okrętów angielskich iest w wybudowanie pierwszego Polskiego Liceum
mnie opanować poważną czę*ć morza j żeńskiego w Raciborzu.
Śródziemnego, ale rozwój floty podwodnej, | Mija 5 lat od tego czasu, a niestety, do­

(Z. A . P.) Znakomicie redagowane cza-Iksła stale na trudności a od lat trzech w
ogóle dalej nie jest prowadzona. Władze
bowiem przerwały budowę i do dziś dnia
nie udzieliły zezwolenia na dalsze wznosze­
nie gmachu Liceum. W Raciborzu sterczą
gołe mury na wysokość pól piętra, mury,
porosłe już trawą.

ny wyższy zakład naukowy dla młodzieży
żeńskiej w Rzeszy, rodzice polscy, jak do­
tąd, tak i nadał są zmuszeni — z powodu
odmownego stanowiska władz — wysyłać
córki swe do odpowiedniej szkoły w Polsce,
jeżeli pragną zapewnić im wyższe wykształ­
cenie w duchu własnej kultury. Tutaj je­

znowuW memoriale Związku Polaków w Niem i dnak natrafiają znowu na trudności ze
czech, złożonym w dniu 2 czerwca 1938 r. | strony władz i to o tyle, że według rozpo­
p ministrowi spraw wewnętrznych Rzeszy tządzeń wymagane jest u dzieci w wieku
i Prus, jako pierwsza sprawa poruszona zo- szkolnym zezwolenie ministra wychowania
siała sprawa Raciborza. j Rzeszy do uczęszczania do szkół zagranicą,

„Dotąd jeszcze — czytamy w memoria- wnioski zaś o zezwolenie załatwiane są ze
. . Ic — nie zostało udzielone zezwolenie poli- znaczną zwłoką, albo nawet całkowicie od­

i zwłaszcza lotnictwa, stawia pod znakiem tad ludność polska w Niemczech nie posła- ' cji budowlanej na budowę Polskiego Li- i mownie. Dochodzą do tego trudności pa­
zspytania swobodę transportów/ Afryki da zakładu wychowawczego dla dziewcząt, i ceum Żeńskiego w Raciborzu na Śląsku szportowe, gdyż paszporty względnie u

ółnocnej do metropolii, lub w odwrotnym Mimo niezwykłych starań budowa napoty-1 Opolskim. Ponieważ zaś chodzi tu o jedy- «zieci poniżej lat 15 wykazy dziecięce wy­
t99

^
mmmm^mmmmimmammmmma^ummmtmBM^MMMMM^BBIM^^M stawia się tylko na krótki okres czasu, cze­

pi
k;erunku, gdyby terenem wojny miała stać
się Afryka. Istnieje wprawdzie możliwość
zamknięcia przesmyku Gibraltarskiego
wykorzystani szlaku przez Atlantyk z za­
chodnich wybrzeży Francji do Casablanci.
Stąd dopiero lądem, jedyną szosą, lub je­
dnotorową koleją na wschód. Dro?,a ta je­
ćnak, znacznie dłuższa i mniej dogodna,
wynosi od Maroka do Tunisu 1.800 kilo­
metrów.

Powstaje zatem problem zorganizowa­
r a w samej Afryce wielkich składów żyw­
ności, amunicji i materiałów pędnych, by

TAJEMNICZY SAMOLOT BOMBAR­
DUJE OKRĘT ANGIELSKI

LONDYN Agencja Reutera donosi z Gibraltaru,
że brytyjski statek „Marionga" był bombardowa­
ny przez nieznanego pochodzenia samolot nvę­
<łzy Castellon a wyspami Ba!earsk:mi. Statek do­
enal dosyć znacznych uszkodzeń.

TYLKO WŁOSI SŁUŻYĆ MOGĄ
W POLICJI KOLONIALNEJ

ADDIS ABEBA. W czwartek przybył tu pierw
Izy batalion nowoutworzonego korpusu włoskiej
policji kolonialnej Korpus ten. składający się wy
łącznie z żołnierzy rasy baJej, objąć ma w naj­
bliższych miesiącach służba bezpieczeństwa na
terenie całego imperium włoskiego w Afryce
wsch od niej.
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W dniu %7-go grudnia odbyły się w Poznaniu uroczystości, związane z uczczeniem XX.ej
rocznicy Pomstania Wielkopolskiego. — Na zdjęciu: b. powstańcy wielkopolscy ze sztan­
darami przed Ratuszem Poznańskim, podczas chwili milczenia, dla uczczenia momentu

wybuchu Powstania.

Francja wierzy w możliwość
porozumienia sie z Włochami

PARYŻ. Po wysłaniu do Dżibuti dwuch | krążowników „Foch" i „Colbert" oraz trzech
awizo i batalionu piechoty algerskiej. rząd kontrtorpedowców. Premier po krótkim po­
francusk: przygotowuje obecnie na szeroką byo:e na Korsyce odpłynie do Tunisu, klóry
skaie, podróż premiera Daiadiera na Korsykę. będz:e pierwszym etapem jego inspekcji po­
I do Tunisu, klóra ma być odpowiedzią na o­
slatnie demonstracje izby włoskiej. Premiera
poprzedzi na Korsyce, aby tam powitać w
porcie, minister marynarkr

wojennej Campin­
ch:, sam z porhodzen:a Korsykanin, klóry
wyjeżdża z Paryża już w sobole, by odpły­
nąć z Tulonu na Korsykę na pokładzie krą­
żownika „Suffren". Premierowi Dalad;er

by się siać dość trudną- W związku z łym
szereg dzienników centrowych i prawicowych
podkreśla z naciskiem, że aczkoiwiek obecny
stan stosunków francusko-wloskich jest w naj
wyższym stopniu niezadowalający, ale ze
strony francuskiej po przyjęciu do wiadomo­

siadłości afrykańsk'ch Francj
Prasa francuska wy<'ępnj? n'-mal 'edno­

myśinie przer wko lemu. aż^by zagadnienia
francusko-włoskie miały
szej jakiejś konferencji
monachijskiej, w czas;e której poza bezpo- średnich^ negocjacyj między
średnimi zagadnieniami irancusko-włosK mi
mogJaby zostać postaw:ona w całej rozc.ąg'

stokroć nawet tylko na mesiąc, a niemiec­
kie władze konsularne w Polsce odmawiały
dotąd przedłużenia ważności paszportu."

Niestety ten punkt ;iiemcriału jak i sze­
reg innych nie został dotąd przez p. mini­
stra spraw wewnętrznych Rzeszy rozpa­
trzony definitywnie. W dalszym ciągu n:e
wolno nam dalej oudować rozpoczętego
gmachu Liceum Żeńskiego w Raciborzu.

Pięć" lat to długi okres. Pięć lat to pięć
roczników dziewczęcych, którym nie dano
możności kształcenia się w polskiei szkole.
Pięć lat, to zarazem pięć lat rozgoryczenia
v-> duszach rodziców, iż nie mają prawa
kształcenia swych córek w duchu polskim,
prawa, które jest podstawowym prawem
ksżdej grupy narodowej.

Ruiny niedokończonego gmachu Liceum
Polskiego w Raciborzu w ciągu lat coraz
mocniej wżerają się w pamięć i coraz moc­
niej uwierają serce.

W okrese, kiedy w Niemczech olbrzy­
mie gmachy najrozmaitszych instytucyj
powstają we wszystkich miastach Rzeczy i
to w tempie 3 miesięcy czy pól roku, tym­
bardziej Jaskrawo występuje fakt. iż jedno
Polskie Gimnazjum nie zostało wybudowa­
ne nawet w przeciągu lat pięciu.

Nie da sic to pogodzić również z punk­
tem czwartym deklaracji Rządu Niemiec­
kiego z dnia 5 listopada 1937 r., iż „mniej­
szość może zakładać i utrzymywać szkoły
z nauczaniem w języku polskim".

W piątą rocznicę budowania pierwsze­
go Liceum Polskiego dla młodzieży żeń­
skiej w Raciborzu uważaliśmy za swój obo­
wiązek określić jasno zapatrywania Ludu
Polskiego w Pzeczy na tę spraw*,.

Lud polski w Niemczech oczekuie, iż
w r. 1939 sprawa Raciborza zejdzie wresz­
cie z martwego punktu i gmach Liceum
z ost anie wyk ończony.

Dziewczęta pohkie w Niemczech mają
prawo takie same, jak dziewczęta niemiec­
kie, do kształcenia się w własnym języku i
w własnej kulturze.

Rok 1939 powinien dziewczętom pol­

podróży korsykańsko-afryfcańskiej towarzy-. lości sprawa kolonialna. W ramach takiej
•zvć będzie caja flota wojenna zlo*ona z 2-rh I konferencji bowiem pozycja Franc" moi/lo­

ści. że umowa Laval — Mussolini przestała
hyć tnina'em szer-1 istnieć nie uczynono dotychczas nic takie­

wzór konferencji JO. eojw moElo zatrzasnąć drzwi do beZM-1&imlmyntó~m$fi& k«iłlc«i»"««
r»-. IMTI h ->7r*%. średnich negocjacyj między Francją a Wio- D .tr ' n, •. T. „ T

cham,. Drzwi do tych negocjacyj. jak ośwad- Raciborzu " Polskim Liceum'
cza szereg dzienników, pozostają w dalszym .

Iak oto
wygląda „RO«podarka inemiec­

ciągu otwarlt. jka" w stosunku do ludności polskiej w
I Niemczech.
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TiTJeii "polityczny w świetle jyrasy
PO JAKIEJ GRUPY PAŃSTW ZALICZA I

SIĘ POLSKA?
„Gazeta Polska" w i>i>arc u 0 kryteria

eyw I zacyjne gospodarcze, naiodowe i polityrz
Be robi probe Q,H\I alu państw europejskich na
poszczególne gruoy nm ej w ece) jetlnolts

Grupę pierwszą stanów ą państwa zachodnie.
rządzone przei demokracie I lieralną i parUnien
Urną. uznające szeroki zakres wolność osobi
atwli i Do« adające lywl siandarl łyciowy. o
partv na ustroju kapitał.slvcznvm

Do crupv druu ej należą państwa totalne
N enu­y I Wiochy rządzone p zet ..wodzów";
mają i#e podobny poziom sit gospodarczych
rozlegle ajnb cje kolon alne.

Wreszc e do trzeć ej grupy „Gazeta Polska"
znicza państwa, leżące na wschód i poludn owy
snchod od N om ec z PoNką na czele — z wyklu­
czeń nu Hesji. kłora odgrodź wszy są eh n«k m
murem od Europy, wlałc wie wyelitn nowala s ę
a Vitlk:lj ri <!/ tiv narodów eur>m>)*k.ch

„Państwa grujiy trzeciej snajdują «ię w o­
kruia lozwoio sapałnit tdniiennym t w od­
m ennei sytuseji wtwnąttanej, nit państwa
oba grup innych, popriednio scha«akteryao­
wanych. Są młodsze, aarówao demogralicznie,
|ak I cywMIiacyinle. a pr ewaznia równie*
politycznie Ma ą praed sobą wieksse tnołli­
wosci i wiącaj do trobienia, ale tsi wiącej do
• ldrober a, aby srownsć *:« swoim poaiomem
• państwami na lachod od niob położonymi.
W siestgJlvo»cl odmienne podstawy posiada
jrdnoić polityczna każdego s nich, a w kon­
sekwencji mnsiaJy one wykształcić inny wła­
sny typ luttojowy eras własne metody poli­
tyki wewnętrznej.
Państwa te, oparte przeważnie na jednolitej
tradycji historyczne! i na jednolitym trsonie
narodowym, posiadają jednakże sara.em spe­
cyficzne problemy narodowościowe, ca«ato
bardzo trudne, • • niektórych s nich — na po­
łudnie od Polski leżących - groźne nleras dla
••mej sasady jedmżci państwowej.

Do konkretne) sytnaeji w ktotej slą sna|­
dnia, do ich eytnacji i wielkich celów naro­
dowych dostosowany też aostal typ ich astro­
|ów politycanych. Trzeba stwierdsić, że gra­
pa trzecia państw europejskich, a Polską na
ciele, wykształciła albo kształtuje specyficz­
ny typ nstrojn autorytatywnego, który jest
wyrazem a jednej strony ich wewnętrznej je­
nności polityesnei • s drogiej odpowiada tym
t.idaniom, które różnorodność problemów et­
nicznych, religijnych i cywilizacyjnych sta­
wia przed nimi do spełnienia."

POLITYKA ZAGRANICZNA POLSKI
W OCZACH AMERYKANINA

Na lamach „Kuriera Warszawskie
Igo" relacjonuje p Stroński poglądy p Rtymnfl
ida Lesie Buella. przewodniczącego stowarzyszę
J na Fore.gn Policy Association w N Jorku. Oto
jak wyglądają one w UJCCIU warszawskego pu
blicyety:

„Polska loży av'eri>\ dwiema wielkimi po
tągami wojskowymi. Niemcami a Rosją, a gra
nice jej, przeważnie otwarte i pozb wionę o
ehron priyrodsonyoh .prsedstbwlają I tą me
dogodność, ia dostąp do Bałtyku <es* wąki, a
Prusy Wschodnie wrzynają sią gtąboko w ob­
szar polski. Rtąd wniosek na wstąpię, ta Pol­
aka masl:

„polega* ni' tylko na własnej sile sbro|­
ne|, leci takte na dyplomacji, ceiem osłony
swego bezpieczeństwa. Największym niebez­
pieczeństwem Polski |est odosobnienia (Po­
lands jreatest danger Is Isolaticn) i jeśliby nie
mogła ona oprseć (ią o so|u»se lab jakit ustroi
sbiorowy, stanowisko |oj stałoby sią bardzo u­
trndnione' .„

. .. Z .icsy nafąc od wschodu okr.znjs p. R.
Ł. Bnell całkowite trosomienl* polskich od­
porów sarówno wobec panslaw'smn jak wobec
bolasewismn, lees ostatecznie stwierdza, it o­
becni e:

...nie isnosi slą na dr ałanla idobywcie
Rosji nad Bałtykiem a natomiast Rosja I pań­
stwa bałtyckie żyją w obawie działań napasł­
niciych niemieckich".

I to okaznfe dą, s godnych nwagl wywo­
dów tego askicn, It snacaenie obecnego sbli­
tenia miądzy Polską a Litwą od marca rb. I
(esacse bardziej po pażdziern ko rb., cayli po
srodko^o-cnropefsklch posnulicincb slą Rze­
szy kn wschodowi, widać bardzo dobrze at s
Ameryki.

W sprawi* stosnnków Polski • Rosfą zna­
ne są p. R . L. BaelTowi pisma I poglądy na
tylko pp. Stadnickiego > Bocheńskiego, ale tak­
że t. sw . 8zkołv Prometelskibj, lees nad przed­
stawieniem tych poglądów, w ducon rozbiorą
Rosji w rrzrnrrrzn i Nier-cami i może s Jo­
ponią onosl sią pow<«w pegodnegt niedowie­
r»«r»a se strsnv badaesa •mervkańsk;eoo
„Osłabienie Rosji może slażyó jako poknsa
wobec Polski — pow!ada on n.irlto — ale Im
bardziej Rosfa sią łsłabl, tym tet bardslrj
wsrożnis niebezpieczeństwo opanowania przes
Niemcy nie tylko południowo-wschodniej Ro­

sji, lees I ••mci Polski". X nsnanlam wspomi­
na prsete o ołwiadoaenln wspólnym polsko­
rosyjskim • 26 listopada rb., atwleidsafącym
nienarnaaalnoit wzajemnych stosnnków poko­
jowych, fako O anamiennym i ważnym zwro­
cie w polityce polskiej lat ostatnich."

STRATEGIA WOJENNA DALEKIEGO
WSCHODU

Wojn« chińskojapoń«ka me interesuje zbyt
nio czytelnika polskiego. Zbyt odległe to kraje,
zbyt trudne dc odszyfrowania nazwy rożnych
rinast eh ńskich. zdobywanych kolejno przez Ja
pończykńw. zbyt wiele wreszcie ognisk zapal­
nych nagromadź ło s e w naszym bezposredn m
sąs edztwe Może jednak główną przyczyną jest
brak zrozumienia taktyki i strategu sztabów obu
walczących armii Nieco Iwatla na to tagadn e
me rzuca artykuł p Otmara „speca" od spraw
wschodnio-azjatyckich — ram . w „Gazecie Pol­
skiej".

„Chińczycy przez eaty czas trwania zbroj­
nego konfliktu stosowali taktyką, bądącą po­
lącaeniem wsorów rosyjskich • czasów woj­
ny s Napoleonem w z. 1812 • pziykładaml
walki czerwone* armii a wojakami admirała
Eołoaaka na Syberii w t. 1919. Analogi* są
wraca rażące: ta aama walka di koła większych
miast i linii kolejowych, przy stosunkowo
szczupłych siłach nacierającego, pray bardzo
znacznym rosclągniąoin komunikacji, częścio­
wo równoważonym przez sprawnie dsialająo*
lotnictwo, partyzantka na a koniecanotcl sła­
bo obsadzonych tylach — wszystko to grozi­
łoby wojskom japońskim powałnym niebez­
pieczeństwem w razie dalszego posuwania sią
w głąb Chin.

Japończycy waaakte snajdnfą slą w o tyl*
dogodna) sytnaeji, ta po oczekiwanym odolę­
oin kolei Indoch<ny — Jnnnan oraa aaklóoa­
nin komunikacji na ,,czerwonej drodze" sa po­
mocą dalekich nalotów lotnlcsych orai mnsnl­
mańskich partysantów — mogą awobodnle n­
trsymaó swe dotychczasowa zdobycze i ni*
obawiać *ią powatniejasef kontrakcji worko­
wej se atrony Chin.

Stronie japońsklef nartncafą slą natomiast
obecnie wzory taktyki polskiej a draglej po­
lowy 1919 roku, polegajacel na otrzymania
okrdonn placów »k i niepokojeniu przeciwnika
wypadami, pod sMrych osłoną Japończycy
m opl iby przv«'ąpi* do likwidowania party­
santki chińskiej na własnych tyłach eras do
poHtyczno-gospodarcae] organizacji aajątych
ob szarów ."

Protest posła R. P .
u rządu czeskiego
PRAGA Poseł Rzeczypospolitej w Pradz*

dokonał wczoraj osobiste) demarche w tutej­
szym mnislerstwie straw zagranicznych w
zwią/ku i zamachem leroryslów czeskch na
poslerunfk graniczny polski między Podia*
MIMU a Michalkowirami.

Poseł Rzeczypospolitej otrzymał wyja*n;e­
nie, iż rząd czesko słowacki pragnąc norma­
lizacji stosunków na pograniczu, wysłał na
teren ^'q«ka naczelnego inspektora policji, któ
rv przeprowadzi surowe śledztwo i wyda dy­
rpkcji policji cze«k ej w Moraw<k.ej 0-»trawi«
potrzebne zarząd/pnia by zinien ć stan rze­
czy na odcinku śląsk.m granicy polsko-czes­

kiej
Rząd praski oczekuje szczegółowego rapor

lu naczelnego nspektora policji po jego po­
wrocie z Morawskiej O-Irawy i w marę wno­
skow lego raportu poczyni ewentualnie dalej
idące zarządzenia

W dniu jutrzejszym poseł Rzeczypospoli­
tej przej.rowadz' dalszą rozmowę z ministrem
spr. zagr. czesko-słowackim.

OBOWIĄZEK POSIADANIA MASEK
GAZOWYCH NA \OTWIE.

RYGA. Minister spraw wojskowych wydal
wczoraj zarządzenie o zaopatrzeniu ludności
cywilnej Lolwy w ma*ki gazowe- Ma«k te
wyrabiane «ą w kraju i wkrótce p;erwsza pół­
milionowa partia hedzie gotowa Maski obo­
wiązani będą po* adać wszyscy urzędnicy i
funkcjonariusze państwowi, a ponadto lokalne
komitety obrony przeciwgazowej winny d<>­
starczać je swoim członkom.

ARAROWTE PRZERTLI STE PRZEZ
PIERŚCIEŃ ANGIELSKI.

JEROZOLIMA Zakrojona na szeroką skalę
akcja wojsk ang e!°k:ch. mająca na celu osta­
teczne rozbicie powstańców arabskich i uję­
cie ich głównych przvwńdcńw. ni* odniosła
zamierzonego skutku Po pięciodniowej walce
powstańcy przebili otaczający ich pierścień
i zdołali się wycofać Straty eh wyniosły ok.
RO zabitych. 100 rannych i 11 zaginionych
bez wieści Narzelny komitet arabski uważa,
*e była to najeięsza ale zarazem najwspanial­
sza operacja powstańców arabskich.

Cstaiiiie: telegramy

MOR. OSTRAWA. OnejrdaJ do re­
stauracji polskiej Franciszka Toblczka
w godzinach wieczornych wpadło 9 m

'0
dych osobników, uzbrojonych w -by­

w Norawskiei Ostrawie
kowce" j bez widocznego powoju I właściciela restauracji Polaka. Tołrcz-1 nych osób pogotowie odwiozło do *zplr
wszczęło bojkę z przebywającymi na sa- ka. kelnera i płatniczego oraz kilku go- tala miejskiego. Napastnicy zdołali zbiec
li gośćmi. Pobito dotkliwie i poran.onclści narodowości polskiej. 8 ciężej rairo-IPohcja prowadzi dochodzenie.

Zgon kardynała
Rakowskiego

WARSZAWA. W dniu we/oranym
o go z. 21.IS zmarł ś. p kardynał Aleksan­
der Rakowski, Arcybiskup Metropolita
Warszawski.

Przy łożu umierającego była obecna ka­
pituła metropolitalna oraz najbliższe oto­
czenie zmarłego kardynała.

Paryż Berlin
BF.RRLIN. Opinia niemiecka żywo [Chamberlaina w Rzymie. podchwvc

'łaz
Interesując się zbliżającą się w'

zytą
' zadowoleniem nadeszłe z Paryża wia

Pułapka na okręt rządowy w Gibraltarze
LONDYN Dnia 27 sJerpnia rządo wv

kontrtorpedowie: hiszpański „Jose Luizdiez'
był w cieśninie gibraltarskiej zaatakowany
przez krążownik floty jen Franco „Cana­
rias" i odniósł poważne uszKodzenia „Jose
Luiz Diez" schronił się wówczas do poitu
w Gibraltarze gdzie odbył się remont

Wczoraj w nocy kontrłorpedowiec usiło­
wał przedostać się ku Walencii Gdy jednak
wypłynął z portu gibraltarskiego. czeksjace
nań od miesięcy okręty woienne gen Frań
co otworzyły ogień Kontrtorpedowiec na

jechał na okręt floty gen Franco „Jupiter",
który odrazu zatonął Niemniej silnie ostrze­
liwany był przez krążownik .Canarias" i
irne jednostki. „Jose Luiz Diez" zmuszony
był schronić się < powrotem 'ta wybrzeże tfi­
braltarskie W i dległosci 50 ra od brzegu
i kręt osiadł nu mieliźnie.

W czasie walki » krąźownik;em ..Cana­
rias" kontrtorpedowiec stracił 7 zabitych i
11 rannych man.iarzy Ws­yscy ranni zo­
stali natychmiast odesłani na ląd i umiesz­
czeni w szpitala w Gibraltarze.

Niemcy ciągle protestują
BERLIN Niemieckie Biuro Informacyjne

donosi o proteście memieck ego charge daf
faires w Waszyngtonie przeciwko przemowie
tiiu amerykańskiego ministra spraw wewnę­
trznych Ickesa. wygłodzonemu w CIeveland.
dodając, iż zastępca sekretarza stanu w de­
partamencie stanu usiłował bronić stanowi­

ska Irkesa Dopók. w stosunkach niemiecko­
smerykańskich — końozy knniunkal Nie­
mieckiego B ura Informacyjnego — będzie pa
nował len stan rzeczy, nadzieja na poprawę
w zajem nych stosunków jest pozbawiona
wszelkich podstaw

domości. według których Francja odrzu­
ca pośrednictwo Anglii w obecnym kon­
fbkcie francusko * włoskim. I"

)z,enniki
niemieckie rozpisują się szeroko w de­
peszach londyńskch o wizycie franeir
skego charge daffaires Cambona w
Poreign Office, który stamowczo Anglii
miał odradzać wszelką interwencję w
sprawę, obchodzącej bezpośrednio Frań
cK i Włichy. Zdanem korespondenta
I' rdyńskiego „Kssener National Ztg.'\
podczas pobytu Chamberlaina w Rzymie
poruszone będzie jednak zagadnienie sto
suinkow fraiicusko - włoskich, być moce
nawet, że Chamberlain starać się będzie
wpłynąć na polepszenie tych stosunków.
W każdym jednak razie — zdaniem ko­
respondenta — nie będą podjęte żadne
konkretne rokowania Francja podobno
gotowa ma bvć d

"
pewnych ustwp.stw w

sprawie Dżibuti i Somali, pragnę jednak
dojść do ewentualnego porozumienia t
Włochami w bezpośrednich dwustron­
nych rokowaniach z Rzymem.

POMOC BEZROBOTNYM!
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MM ZYCl°E COS PODARCŻE
Niemieckie metody ożywienia

życia gospodarczego
Program montażowy Wspólnoty

Interesów zatwierdzony
przez Min. P. i H.

Jak donosi prasa warszawska T­
Wspólnota Interesów sfinalizowała osta­
tecznie swe rozmowy z czynnikami ofi­
cjalnymi. W chw li obecnej toczą się o­
Etateczne rozmowy z Export Gemein­
pchaft w Berlinie, które mają na celu u­
stalcnie wstępnego programu montażo­
wego, ma'

ącego poprzedzić właściwy o­
kres produkcji i montażu. Jak słychać
program ten ma być (a może nawet już
jest) zatw;erdzony przez M P i Handlu,
które zgodziło się, aby Wspólnota Ing­
resów zużyła na przygotowania do wła­
ściwego montażu ok. pół roku czasu.

Zmiana statutu ..Skarbofermu"
W dn;u 29 bm. odbyło sie w Katowi­

cach N*dzwvcza!ne Walne Zebrane Pol­
F^ich Kopalń Skarbowych na Górnym
Śląsku., na którym przyjęto nowy statut
uzgodn!onv 7 Ww"""*"nd polskiego prawa
op­ił ,'­>ch akcyjnych.

W:edzy innvm; postan"'*''om brzm'e­
r'p ,:rmy 7fvf>n;ć na* . S^^ifoTn —
F«i6ł''a fl-er^wna P«'«1c«ch Kon.- Oń
Si'~-V,ow"ch "

ł Górnym Śląsku, Sp. Akc.
w Katowicach"

.

j\^0-*i x\r;r»<rł wAMm.n vr>«pcwcAryj­
N*On 7. AMFRYKĄ POŁUDNIOWA.
fGl W |*błw band'~wei po

'sko-r"bidnio­
wo-amerv'<an«!k;e<' w\v/ars»»wie odbvła s>e
krn^r-enra iMormary^na d'a im^orte^w
ns '-tó'<»i poseł n

"'<rki w Arrf>ntvn;e D Mi­
żurków'-' omówił Iłem* Tnż'iwo<ci ;moor­
tu z środk^wei i oołuHniowej Am

°rv'<i su­
row-ów w»6kien-';czych, skór. garbników i
ma*"'l koW^wych.

W s7f'erfó!ności p. ooseł wskazał, iż za­
IP^W-C 18?Ó naszego imnortu wełny oraz
12"'. im"o-tu bawłnyr"krvwamy w kra­
ja-h rołudn

:owe: Amurvki. 3u>-owc<» te mo­
g,!bv.«mv sorowadzać na zasadach kompen­
satach wzamian za nasze artykuły prze­
mysłowe.

O ?fl— -*n% W7ROS' A PPODUTJA
DRUTU, GWOŹDZI I BLACHY.

Wszędzie toczy się dyskusja na temat
metod, jakimi należy się posługiwać, ce­
lem ożywienia życia gospodarczego.

Ważą się najrozmaitsze poglądy na
sposoby zapewnienia gospodarce naro­
dowej największych sukcesów.

— ,,Są tacy, którzy mniemają, że trze­
ba państwu za pomocą druku bankno­
tów dostarczyć brakującego pieniądza, a
wszystko samo przez się da się uskutecz

— „Przesilenie światowe — tłumaczy I 4. Plan inwestycyjny na 6 i pół milłar­
prof. Prion ­ powstało wskutek prze- da marek, z których 34 miały być po­
sadnej oceny możliwości zbytu poszczę- i kryte w ciągu 4-ch lat, zaś reszta drogą
gólnych wyrobów i przez iozpętanie nie­ pożyczki długoterminowej. Z tych 6 i pół
zwykłego popędu przedsiębiorczego, któ­
ry umożliwiały niesłychanie wielkie kre­
dyty międzynarodowe. W Niemczech do
tego rozdymania gospodarki doszły je­
szcze potrzeby zdobycia olbrzymich sum
na odszkodowania wojenne. Kryzys zo­

nie, a mianowicie trwałe . pełne zatrud-: stał pogłębiony przez banKructwa insty
nienie ludzi. Inni powiadają, że wszystko tucji kredytowych, wymawianie kredy­

zależy wyłączni*, od produkcji, że zatem tów, ucieczkę kapitałów, wędrówki zło­
należy tylko czuwać i regulować koszty : ta. Wynik tego wszystkiego mamy je- I przez świat gospodarczy/

miliarda marek przypadło na inwestycje
państwowe 4 miliardy, na inne inwesty­
cje miliard, a na budowę autostrad pół­
tora miliarda.

Ustalenie sposobu ich pokrycia miało
znaczenie psychologiczne: rząd dał w ten
sposób do poznania, że chodzi mu tylko
o „nakręcanie życia gospodarczego",po
czym winno nastąpić objęcie inicjatywy

produkcji i ceny towarów, a wtedy kwe
stia finansowa sama się uporządkuje."

szcze przed oczyma: zahamowanie zby­

tu, obniżenie się cen, skurczenie się pro­

nacisku na produkcję, iej koszty i ceny
a zarazem baczna uwaga e strony czy n

5. Utraymanie cen i płac celem zapo­
bieżenia objawom, któreby osłabiały,
lub unicestwiały skuteczność powyż­
szych zarządzeń. Utrzymanie cen i płac
na dotychczasowym poziomie nic należy
brać dosłownie. Nastąpiły faktycznie pe­
wne sprostowania i przesunięcia w dzie­

, dżinie zarówno płac jak i cen. Ale na
rV partię narodowo-socjalistyczną. rząd dra 0|<Ó} ZfJołano zapobiec poważniejszej

Oto dwa przeciwstawne poglądy: „na- dukc;i, wstrzymanie wypłat, zamykanie
kręcenie koniunktury" pr-ez puszczenie przedsiębiorstw i coraz większe bezro­
w ruch maszyny, druku;ącej papierowy bocie..."

pieniądz — a z drugiei st.jny: nie przy­, 7. tymi objawami kryzysowymi rozpo­
wiązywanie do ilości krążącego pienią- i częły wa]ke rządVi i(tóre p„przedziły w
dza zbytniej wagi. natomiast położenie Niemczech opanowani władzy przez

ników państwowych, by te koszty i ceny par)ena.
Hermana Briininga i iząd Franciszka von

nie zwyżkowały Zarządzenia rządu Bruninga zmierza­
Taką charakterystyk? metod gospo­ j jy do przyrnusowego obniżenia kosztów

darczych spotykamy w książce nienyec­ j , cerii do zmnje;SZenia płac i poborów.
kiego uczonego, która zdobyła sobie bar­
dł.o liczny zastęp czytelników. Jest to
książka dra W 1'riona, profesora ekono­
mii na uniwersytecie berlińskim Nosi unn
bardzo charakterystyczny tytuł: „NIE­
MIECKI CUD FINANSOWY'', pod mm
zaś podtytuł: „Dostarczenie pieniądza dla
rozwoju niemieckiei gospodarki".

Książka ta podaje szereg faktów i
cyfr, które również i nam Drzydać się mo­
gą w ni»«zej debocie o naUepsze metody
ożywiania naszego życia gospodarczego.

I dlatego też warto ->ię zazna;om'ćz
He<J;em dowod*t" i wnioskami, wysunię­
tym

' nrzpz pmf. Priona.

Natomiast zarządzenia rządu von Pa­
pena opierały się na pobudzeniu życia
gospodarczego przez ulgi podatkowe To
była pierwsza — zdaniem prof. Priona —
dźwignia do przezwyciężenia kryzysu.

Z początkiem 1933 roku doszedł do
władzy rząd narodowo-socjalistyczny.
Stanął on wobec konieczności wydania
szeregu zarządzeń w dziedzinie gospo­
darczej i finansowej.

Jakie środki zaradcze zostały podję­
te, celem przeciwdziałania kryzysowi?
Oto one:

zwyżce cen, któraby oczywiście oddzia­
łała na płace, a tym samym utrudniła
masowe zatrudnianie bezrobotnych.

W ramach tych pięciu zasadniczych
konceocii odbywało sie przez dwa pier­
wsze lata tj. 1933 i 1934 „Ankurbelung
der Wirtschaft" i akcja zatrudniania bez­
robotnych.

Akcja ta poczęła już w r. 1935 słab­
nąć, wygasać...

I wtedy otrzymuje to „nakręcanie go­
spodarki" nowy bodziec. Stanowią go
zamówienia na odbudowę niemieckiej si­
ły zbrojnej. Jest to moment, w którym
Trzecia Rzesza staje do wyścigu zbrojeń.

„Ponieważ — wywodzi prof. Prion —
dozbroienie musiało być dokonane nagle
i szybko, wyłoniły się trzy niesłychanie

W roVn 1932 — dowodzi on — zna -, pobudzenia produkcji i konsumpcji. Zwol­
lazły sie N««»mcy na dnip kryzvsu gosno-1 mono od podatków nowe budowle przed

1. Obniżka i ulgi podatkowe celem' wielkie zadania: a) wew.iętrzne nasta­
wienie narodu niemieckiego na ideę o­
brony, b) natychmiastowe i wszechstron­

(G) Produkcie szeregu artykułów o pier-1 darcze-o i fin»n<iowegn. Przeszło 7 milio­, siebiorstw przemysłowych i handlowych.; nc przetworzenie przemysłu na produk­
ws?.orzędnvm znaczeniu z Jziedziny prze-1 nów ludzi bvło bezrobo*nych...
mysłu meta

'
owego wykazuje poważny wzrost

w porównaniu z rokie-i poorztdnim. Biorpc
za podstawę pierwszych 10 miesięcy 1937
i 1938 r., kra'

owa wytwórczość drutu wzro­słao30°
;, gwoździ o 50%. żelaznych wyro­

bów śrubowych o 30%, nitów i sworzni o
10%, b'

achy cynkowej o z -<órą 40%, blachy
żelaznej cynkowane; o 25% itp.
CZY CZECHO-SŁOWACJA POZOSTANIE

ODBIORCĄ WĘGLA POLSKIEGO.
(G) Ze źródeł czeskich dowiadujemy się,

iż plan gospodarczy na rok 1939 przewiduje
zwększenie produkcji krajowej węgla ka­
nrennego do 8,8 milionów ton Przy kon­
Biimcii wewnętrznej węgla, szacowanej w
Czecho-Slowacji na 8,5 milionów ton pro­
dukc;a ta wystarczyłaby w zupełności na po­
trzeby kra;u. Natomiast koniecznym będzie
import węgla brunatnego w iiości około 8
milionów ton.

Kronika gospodarcza
Pograniczna
OBNIŻENIE PODATKU OBROTOWEGO DLA

EKSPORTERÓW W NIEMCZECH.

(G) W związku z wzrastającym deficy­
tem w niemieckim bilansie handlowym, któ­
ry w roku bieżącym wynieś.e prawdopodob­
nie około 450 milionów RM. niemieckie mini­
sterstwo skarbu wydało rozporząlzeme. na
mocy którego eksporterzy niemieccy będą ko­
rzystali ze znacznych ulg w podatku obroto­
wym Wysokość ulgi będzie zależna od ro­
dzaju towaru 1 rynku zbylu.
W CZYICH RĘKACH SĄ AKCJE KANAŁU

SUESKIEOO?

Z ogólnej ilości 800 000 tkej: towarzystwa
kanalii Sueskiego. 450.000 znajuje się w wol­
nym obrocie, prawie całkowicie w rękach
francuskich Wiochy posiadają tylko 2 719
BZtuk tych akcji. Wreszcie rząd angielski dy­
sponuje 177 000 sztuk, odkupionych w swoim
czasie od Khediva egipskiego przez Disraelie­
go­

W roku 1068 — w myśl statutu kanału —
ma on przejść na wyłączną własność pań­,
stwa egipskiego. •

W ciągu 5 lat sytuada uległa zasad­
niczej zmianie, którą obrazują następu­
jące cyfry: wytwórczość orzemysłowa

zniesiono podatek od pojazdów mecha­ j cję sprzętu woiennego i wszystkiego, co
rh itd. z uzbrojeniem bezpośrednio się łączy, c)

2. Zapomogi i subwencje Do tej akcji j dostarczenie średków pieniężnych na 0­
należały np. subwencje na remont

35 mil:ardów marek w r. 1932 podniosła mów i zanomogi dla zawierających m»ł
się do 75 miliardów mk. w r 1937 Utarg żeństwa Spowodowało to silny popyt na
p oduktów rolnych wyniósł w 1937 pra- ; mieszkan-a . meble, bieliznę, pościel itd
wie 9 mil;ardów marek wobec 6 i pół w; i slanow;ło poważny czynnik w rozwoju
r. 1932. Dochód społeczny podniósł się ; produkcji przemysłowej.z45m;l:ardówmk.wr.1932na68wr.; 3.Zamów'

en;a państwowe celem bez­
1937. Dochody oaństwowc (kraiów i \ pośredniego wywarcia wpływu na rynen
grr.inl z 10 m;l

:ardów mk. w r 1932 wzro- 1 oracy, uwzględniać przede wszystkim
sły do przeszło 17 w r. 1937.

Co spowodowało oba te ob;awy, R
przesilenie i szybkie wyjście z kryzysu?

tzw. przemysł kluczowy i takie inwestv
cje. w których iak najwięcej sił ludzkich
znaiduie zatrudnienie.

. I pędzenie tych nadzwycz^inych wydat­
ków. Teraz przyszło zmobilizować wszy­

stkie siły i środki, bv je stawić na usługi
nowych zarządzeń. Nie było to łatwe za­
danie, jeżeli się zważy, że finansowe wy­
siłki rządu celem dostarczenia bezrobot­
nym prac dobiegły właśnie końca, a sfe­
ry gospodarcze tylko w ograniczonej mie­
rze mogły dostarczyć pieniędzy..."

Trudne *o madame zostało jednak roz­
vviazane. Rozpoczął sie sKomplikowany
..obieg pieniądza" (Geldkrsislauf).

Władze nowego kartelu drożdżowego
(G) Nowy kartel drożdżowy w Polsce za­

rejestrowany w biurze kartelowym M
:n Prze­

myślu i Handlu rozpoczął działalność w dniu
15 grudnia. Zarząd kartelu, który zorgaryzo­
wany jest jako spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością pod nazwą ..Zjednoczone Droż­
dżownie"

, ukonstytuował się jak następuje:
pp. n;nental (dyrektor zarządu) oraz inż. Pa­
weł Janiszewski, inż Stanisław Szereszew­
ski i inż. Józef Stark.

Rada składająca się z kilkunastu osób ma

jako prezesa p. Tadeusza Sułowskiego i 2-ch
wiceprezesów: barona Gop|za-Okoc:m*k;ego i
inż Suryna. Kartel drożdżowy obok normo­
wania cen na rynku krajowym, które jak •dy­

chać, nie ulegną zapewne zmianie podejmu­
je starania o zw ększenie zbytu drożdży na
rynkach zagranicznych, głównie amerykaó­
*kch. Na potrzebę ek-mortu pracować będzie
przede wszystkim w Tczewie powiększona i
należycie do tego celu przystosowana fabry­
ka.

Dozór nad obrotem herbata i kawa
W najbliższym czasie uregulowany

zostanie dozór sanitarny nad obrotem
herbatą, oraz kawą i jej surogatami. W
tym celu ministerstwo przem. i handlu
opracowało pro;ekt rozporządzenia o do­
zorze nad wyrobem i obiegiem kawy i
surogatów kawy. Ze swej strony zrzesze­
nie importerów herbaty w Warszawie o­
pracowało proiekty rozporządzeń, nor­

n jjących oddzielnie obrót kawą, oraz 0­
brót herbatą.

Na terenie Izb przemysłowo-handlo­
wych wyłoniona została fachowa komi­
sja, której zadaniem będzie kolejne prze­
pracowanie wszystkich trzech proiektów
dotyczących kawy i herbaty, oraz suro­
gatów kawy.

Nie pozwól, by ołodne i zziębnięte były dzieci bezrobotnych
Złóż ofiarę na Pomoc Zimową

CZESKI KONWENCJ* WEWłY PRZENIE
SIONA DO PRAGI

(CO Na ostatnim walnym zebraniu czeskiej
konwencji wełny pos!anow

!
ono przenieść kon

wencję do Pragi. — Dotychczas cze«ka kon­
wencja wełny miała swą siedzibę w Bernie.

Wiadomości
afeltfowe

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY ZBOŻO­
WEJ I TOWAROWEJ w KATOWICACH

* dnia 30 KrudDla.
Cery rojumicja t « la •nwni -itimliirtowł »ig1. t
doie) )nki.'c ta Ktt kt w handlu hurtowym oarytet

W^BIIII K»in« r» MM i„-n«-. n<v>nr«)
TBNY f)RIEVT ACY INK PłfUłTł ]t>dn->r eiarwooa

87klli>ta 21 M>- 22. Jrdnolun 20 7.1 -21.25, rh.erami 1° 75—
20.2N . iyto 15.75 - IB, Jęczmień przemlalowy 17 50-18,
pHMewny alB.BO—17, Owlea Jednolity l«.MV 17 iblaran/
17.75-1«.25. Kukurydza 17 50-17.75. ­ Mnkt pujetf
na wyciHKOWu n-Wi proc S!ł-42, 0—35 prnt 3K—41 a>(
* 0-60 pnie MII 37 25. «at IA 0-"5 orti-i M -:\
(8nt II Mh-M proc 31 50- 32 50, KM II *»-K5 proe Ą
-3 2 aat II 35- B5 r.r< *>»+i, *at II .Vi-(Ki pritc J2 5i

2350 fCHI II A 50-«5 proc 21 50 2250 EH, II dO-65
proc 2050-2150 . aa' III B5--70 proc 1R.5C. - tn 50. pa­
stewna 11.25-12.25 razowa >-!15 prw 2150--28 50 ty
tnla wyeimRiWł 0-Sii proc 27 50—28. «at I A 0—55 proc
2R-2hM>, razo\ . 0-95 proc 23—23 50 MHka ziemnia­
czana aiiperlnr 31 31 Mi otrehy puzenne «ruhe priera.
atnnd 1175-12 25, arednle 10.25-10 75. miałka ».7I —
K..25. tytnle R7rV-I125 StnirzU., olelate. konlrzyny I In­
namona- Ororh Wiktoria 33nr, Farola blala 30-31,
Icraaa 2B-30 kolorowa 2B-27. Wyka 20-21 Mak «5—
90. Riapak zimowy 45-45 .50. paatewn* I Innat Kuchy
lniane 23 25 23 50. r/epakowa 14-14 51,. «rul r p«>ltk

mowych 12.MI-13. alotiec/.nlknwy l« W U, Klany 21
21 50. Słoma prasowana 4- 4.50. Bi»tn t>«k)w« 7-4.

Siano koaiciyna 8—0. — O gólny obrM 2508 ton.
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50) (Ciąg dalszy).

Nie potrzebował jednak odpowiedzi,
by zrozumieć, gayż Mario, którego do­
piero w tej chwi i rozpoznał, na jego
przyjacielskie: — Serwus, Falchier. —

odpow edział sucho: — Możesz teraz je­
ohać dalej.

— Dziękuję — odparł młody czło­
wiek i ogarniając oboje ironicznym spoj­

rzeniem, rzekł, zwracając się do Bianki­
Marii:

— Trzeba mi było powiedzieć, pan­
m Leonard'

, że rycerz pani jest w pogo­
towiu !

Mario rzucił się ku niemu." ale Goff
r?di wziął pełny gaz i maszyna pomknę­
ła, tłumiąc swym hałasem przekleństwo
ykie rzuci! pod adresem odjeżdżającego
Mario.

Młodsi iudzie. znalazłszy się sami na
pustej ulicy, spojrzeli na siebie.

— Dziękuje panu i przepraszam
zaczęła Bianka - Mana. oblana gorą­
cym rumieńcem, gdyż teraz dopiero zro
l .imiała, jak nierozważnie postąpiła, —

wzywając na pomoc Maria Falclr-cri.
— Jestem szczęśliwy, że mogłem pa­

li' oddać usługę — odpowiedział, pochy­

li jąc się w ukłon e. jakby chciał za/.na­

c/yć. że jest już wolna od jego towarzy­

stwa i może swobodnie iść dalej.
Ale Bianka - Maria nie poruszyła

s\\
Falchieri nie zapytał jej o nic. ale ona

czuła potrzebę powiedzenia mu wszyst­
kiego Trzeba, ażeby wiedział, gdyż ina­
czej, kto wie. co sobie o mej pomyśli!

Lecz młody człowiek inaczej sobie
tłumaczył tę nieruchomość dziewczy­

ny: myślał, że nie ma odwagi iść sama.
bojąc się. by nie spotkać znów człowie­
ka, który jej sprawił przykrość.

— tyczy sobie pani, bym ją odpro­
wadził? Pozwoli pani? — ofiarował się.

— Proszę — odpowiedziała poprostu
Ifianka - Maria.

Postąpiwszy parę pierwszych kro­
ków. odezwała się:

— To była wina burzy.
Mario nie mógł zebrać myśli. Całym

wysiękiem woli starał się opanować
wzruszenie i radość, wywołaną fakrcm
że oto idzie obok ukochanej dziewczyny
i rozmawia z nią. Słyszał słowa, lecz
m'e rozumiał ich treści.

— Nie miałam parasolki, nie poży­
czyli mi...

— Ale kto?
— Rodzice Gigetta Goffrcdi. To pan

nie wiedział, że daję lekcje ich córce?
— Owszem, wiedziałem.
— Dzisiaj — ciągnęła dalej — gdy

wyszłam od nich, zaczęła grozić burza.
Byłam jui przygotowana na zmoknięcie,
gdy Gigetto Goffrcdi, który właśnie wy­

jeżdżał z domu, zaofiarował się z pod­
wiezieniem mnie pod dom.

— Lepiej było zaryzykować zmo­
kniecie — rzekł krótko i trochę szorstko
Mario.

— Bezwątpienia.
— Byłaby pani prędzej w domu...
— Właśnie dlatego prosiłam pana o

pomoc że on nie chciał mnie odwieźć
prostą drogą...

—­ Łajdak — rzucił Mario przez zę­
by.

— Gdybym nie była pana spotkała,
byłam zdecydowaną wyskoczyć w bie­
gu.

— Co on śmiał pani zrobić? — spy­

tał porywczo Mano. Ale widząc zmic
sznnie hrabianki, dodał: — Nie, proszę
mi nic nie mówić.

— Bcde musiała poszukać lekcyj
gdzieindz

'
ej — rze>kla dziewczyna z we­

stchnieniem.
— Czv to istotnie konieczne? — spy­

tał Falchieri.
— Wie pan przecież! Tak długo

przynajmniej, dopóki Meri nie znajdzie
pracy

— Gdyby zechciał...
Zawahał się.
Dotąd wszystko wydawało mu się

naturalne: jego -nterwencja. zwierzeira
Bianki - Marii, zaufanie, jakie mu o.ta­
zała. pozwalając mu towarzyszyć so«b'e:
ale w chwili, gdy nnał jej powiedzieć to
O dotychczas niejasno tylko ksztuuo­
walo się w jego myśli, zląkł się. że wy­

korzystuje jej chwilową poufałość.
Ale Bianka - Maria podjęła urwane

przez niego zdanie:
— Co pan mówił? Kto gdyby ze­

chciał?
Wówczas zdecydował się. Wszyst­

ko, wszystko raczej, byle tylko Bianka­
Maria nie była zmuszona chodzić po cu­
dzych domach i narażać się na tego ro­
dzaju przykrości, jak dzisiejsza.

— Mówiłem o Merim — wyjaśnił. —

Wie pani. że kolegowaliśmy w liceum?
— Tak słyszałam.
— Potem — ciągnął Falchieri — stra

ciliśmy się z oczu. Ale w tych dniach
przyszło mi na myśl. by go odszukać
Pani mi mówi. że on szuka pracy. A ja
chciałem Sylaśnie zaproponować mu ob­
jęcie posady.

— Doprawdy? Och, jakżebym s:ę
cieszyła!

— Nic wiem, czy nut będzie odpowia­
dać.

— Mogę wiedzieć, o jaki rodzaj pra­
cy chodzi?

— W lotnictwie.
Entuzjazm Bianki - Marii zgasł od­

razu.
— Niech go pan nie naraża — popro­

siła. — Proszę pomyśleć, że ja i matka
nie mamy już nikogo poza nim.

— Wiem o tym. Ale tu niema ryzyka

To praca w przemyśle. Mam zamiar za­
cząć konstruować samoloty, ale przv­
znam się pani, że nic wiem, jak się zu
brać do tego Myślę, że Meri, który o
ile pamiętam, miał zamiłowanie do a­
wiacji. mógłby mi być cennym dorad
cą narazie, a później szczęśliwym współ
tukiem.

— Ach. tak to co lwiego!
— Upoważnia mnie pani zatem, bym

pomówił z Merim? Jestem pani ogrom­
nie wdzięczny!

— Nie bardziej, niż ja panu — odrze­
kła dziewczyna, zatrzymując się jedno
cześme przed bramą swego domu, pod
który właśnie podeszli.

Pożegnali się koleżeńskim uściskiem
dłoni. Ale zaledwie znalazła się sarru.
Bianka - Mar.a uświadomiła sobie waż
rość swego kroku i w jego następstwie
tej rozmowy. Zrozumiała to. uprzyto­
mniwszy sobie konieczność pomówienia
z Merin o ofercie Maria Falchieri.

Zapomniała poprostu chwilowo czy­

im synem był młodzieniec, którego po­
mocy wezwała dla siebie i którego pro­
pozycję przyjęła dla brata.

Czy może Meri Leonardi zgodzić s:ę
na współpracę z synem komandora Fal
chieri? Nie może i nie zgodzi się. Ale oto
spostrzegła, że podświadomie, w głsjb
duszy, rozróżnia dwie osobowości w
Mariu Falchieri. Ten Mario, którego
pomocy wzywała, to był ten sam któ
rego od jakiegoś czasu wciąż spotyka

'a
na swej drodze: milczącego i nieśmiałe­
go, a jednak w swvm milczeniu wymo­
wnego: ten sam, który zawsze. jak!>v
przypadkiem wyrastał przed nią na Ka­
żdej ulicy, którego, gdy tylko stanęła w
oknie, pewna była że zaraz dostrzeże
na przeciwległym chodniku.

Stał się jej dziwnie znajomy i niemal
bliski i sama się nawet nie spostrzega,
jak zaczęła go w myśli nazywać samvm
tylko imicmem.

Mario. Tylko Mario. Nie Mario Fal­
chieri.

Ale z bratem to co innego. Ten któ­

DLA PANI

Dbaj o zdrowie i piękno, swego ciała
(Dokończenie.)

Kto z tych lub innych względów nie może
uprawiać gimnastyki ani sportów, winien u­
żywać systematycznych przechadzek, co­
dziennie o t*j samej ustalone* porze. Przy
każdej sposobności korzystajmy jak najwię­
cei z świeżego powietrza Kąpiele powietrz­
ne są bardzo wjkazane i dostępne chyba dla
wszystkich. Bo niech nikt nie sądzi, że ką­
piele takie można stosować jedynie gdzieś
na łonie natury, na plaży nad brzegami rzeki
lub morza lub też na leśnej polanie. Bynaj­

mniej Kąpieli powietrznych z powodzeniem
można zażywać w własnym ogródku miej­
skim, w jakimś ustronnym kąciku, a nawet...
w mieszkaniu! Chodzi przecież tylko o to,
by dać możność naszej skórze, nie skrępo­
wanej odzieżą i bielizną, swobodnie oddy­
chać.

Kąpiele powietrzne winniśmy rozpoczy­

: o ciepłej porze roku, stosując je stop­
niowo od 3 do 15 minut codzień, ale nie
dłużej.

Gdy jesteśmy już dostatecznie zaharto­
wani, możemy sttsować takie kąpiele przez
cały rok bez przerwy, bez względu na porę
roku i pogodę.

Ogromną, wprost nieocenioną, przysługę
iddaje nam słońce, ale nie nadużywajmy

lekkomyślnie promieni słonecznych. Kąpieli
s onecznych musimy zażywać z umiarkowa­
niem, stosując j

'
również stopniowo od S do

30 minut dzienne, a nawet i dłużej, zależnie
,od wytrzymałości naszego organizmu i wra­

A!e do Ooffredich nie może panijż]iwośc; „kory. Przed plażowŁniem powin­
pójść więcej. iniśmv skórę należycie zabezpieczyć olej­

kiem, który dokładnie wcieramy, aby unik­
nąć oparzenia.

Niezbędnym i naturalnym środkiem do
oczyszczania * pielęgnowania naszego ciała
jest woda. W dzisiejszych czasach ilość zu­
żytej w tym celu wody mówi nam o pozio­
mie kultury tego >ub innego osobnika, wzgl.
narodu. Pod tym względem przodują dziś
narody północy: Anglicy i Szwedzi. Przez
obmywanie wodą naszego ciała usuwamy
wydzieliny skóry, najrozmaitsze zarazki,
drobnoustroje, brud, ułatwiając w ten spo­
sób pracę gruczołom w odpowiednich higie­
nicznych warunkach.

Stosując obmywanie cia.a wodą, spra­
wiamy to, że skóra nasza staje się zdrową,
świeżą, elastyczną i piękną W zabiegach
higienicznych stosujemy wodę w postaci ką­

Rieli, natrysków nacierań, parni, potni itpLówiąc o dodatnim znaczeniu wody w hi­
gienie ciała, nie zapominajmy jednak i o jej
możliwych ujemnych stronach jak to: nieod­
powiedni skład chemiczny, stopień czysto­
ści, temperatura. Przy zabiegach higienicz­
nych te czynniki, oczywiście, muszą być bra­
ne pod uwagę.

Przy oczyszczaniu i pielęgnowaniu skóry
największą uwagę należy zwrócić na nieza­
kryte części naszego ciała jak: twarz, szyia
i ręce, bowiem te są nalwrażllwsze i dla
tego wymagają nadzwyczaj starannego i u­
miejętnego pielęgnowania.

Maria Krokosowa,
Gabinet Kosmetyczny „Mimoza

"
,

Katowice, pi. Marsz. Piłsudskiego 5.

rv dla niej był teraz tylko Mariem. dla
Menego Leonardi był zawsze tylko Fal*
chierem

Dla niej był to troskliwy i dyskretny,
wszędzie obecny przyjaciel, choć nie
zdawała sobie nawet sprawy. dlaczego
uważa go za przyjaciela: lecz dla Mere­
g< był to tylko członek rodziny zacięte­
go 1 perfidnego wroga jego ojca. a kto
w^e może i sprawcy jego nieszczęśc

'a­
Weszła do domu. niepewna jeszcze

czy będzie miała odwagę powiedz eć
bratu o spotkaniu i rozmowie z Mariom
falchieri. Odetchnęła z ulgą. dowiedzia­
wszy się od służącej, że pan hrabia je­
szcze nie wrócił.

— A mama?
— Jest w swoim pokoju, proszę pa­

nienki.
— Chwleczkę. kochanie — odpo

wiedziała z sąsiedniego pokoju hrabina.
Choć głos tmal zwykłą, niezmienioną

intonację, hrabina Jeannettc jednak była
bardzo podniecona.

A miała powód po temu.
Właśnie tego popołudnia poczta

przyniosła jej — na szczęście, była sama
w domu i mogła zapanować nad swym'

uczuciami — dwa listy.
W pierwszym. Gwido Falchieri o

znajiioał jej w pełnych szacunku sło­
wach że polecił delegatowi Rady nai­
zorczej przedsiębiorstwa ,.Irish Petro­
eutn Corop.

"
którego on sam jest głów­

nym komaiidytortm. by dano tam hn­
bicmu Mer1

Leonardi odpowiednią jego
nazwisku posadę. ­ oraz zapewniał, że
sprawa zostanie natychmiast załatwio­
na

Hrabina Jcannctte, w sercu, przepeł­
nionym wdzięcznością dla swego wiel­
biciela, a obecnie opatrznościowego a
dyskretnego opiekuna, otworzyła drugi
list Był to anonim i zawierał kilka
słów tylko, lecz słowa te silnie wzbu­
rzyły i zaniepokoiły hrabinę: „Strzeż się
Falcłreriego!

"

Pogrążona w rozmyślaniach nad ta­
jemniczymi słowami, których pochodze­
nia, ani znaczenia nie umiała sobie wy­

tłumaczyć hrabina Jeatwette wzdrygnę­
ła się. usłyszawszy głos Bianki Marii.

Kto mógł być autorem tego ostrzeże­
nia, tak pełnego groźby?

Bezwątpienia ktoś. kto widział ją w
Zoo z Falchierim! Ale kto? kto?

Okropna trwoga ogarnęła biedną ko­
bietę. Myśl, że ktoś mógł był posłyszeć
ich rozmowę i oświadczyny Gwidona
Falchieri, napawała ją szalonym niepo­
kojom.

Zdawało się jej, że zmajduje się teraz
w mocy jakiegoś tajemniczego wroga,
który każdej chwili może wystąpić z o­
skarżomiem jej. Ale nie. ten, kto w ten
sposób i takimi słowami ją ostrzega, me
jest jej wrogiem. Gdyby nim był, o­
skarżylby ją przede wszystkim przed
jej dziećmi.

Na myśl o dzieciach, zadrżała z oba­
wy.

— Boże. Boże! Meri i Bianka • Mara
lada chwila mogą odkryć to, co chciała­
by ukryć przed nimi za cenę życia swe­
go nawet...

Z jadalni dobiegł ją głos córki:
— Mogę wejść, mamo?— Zaraz idę do ciebie, córeczko.
Powzięła decyzję: nie zobaczy s

'
ę

więcej z Falchierim.
Postanowienie to dodało jej odwagi

i z większą już otuchą wyszła do córki.
Ob e miały swą tajemnicę. Obie sta­

rając się ją ukryć, nie spostrzegły wza­
jemnie swego pomieszania.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Inwestycje huty „Pokój
na polu socjalnym

ft

Jak Jul pokrótce wspomnieliśmy, w dniu
19 grudnia 1986 r odb',ło się w Nowym By­
tomiu poświęcenie 2 bloków mieszkalnych,
wybudowanych przez „Hutę. Pokój" dla jej

W trosce o danie zatrudnienia i wykwali­
fikowanie bezrobotnej młodzieży, zorgan;zo­
wano przed trzema laty przy hucie ..Pokój" w
Nowym Bytomiu warsztaty ..Bękod/ieła

pracowników. Ponieważ jednak zanotowanie1 których 30 nosalów uczy da murantwa. «•<>.
tego faktu w sposób kronikarski nie daje na
leżytego pojccia o całokształcie akcji budow­
lanej i działalności „Huty Pokój" na różnych
innych odrnkach pracy społecznej, pragnie­
my te wysiłki „Huty Pokój" omówić nieco ob­
izerniej.

W Nowym Bytomiu — jak wspomnieliś­
my — zostały obecnie oddane do użytku 2
bloki mieszkalne, przeznaczone dla 64 rod/in
pracownków huty „Pokój". W styczniu 1039
r. odbędzie się w Katowicach poświęcenie hlo
ku mieszkalnego d a 33 lodila pracowników
hnty „Baildon". Mieszkania te zaopatrzone są
we wszelkie nowoczesne urządzenia zdrowot­
no-kanalizacyjne. Koszt budowy wzmianko­
wanych wyżej bloków wyn:ósł 650 000 zł.

Prócz tego w Nowym Bytomiu położono
już fundamenty pod budowę jeszcze jednego
bloku o 3-izbowych mieszkaniach z łaz:enka-i
mi, przeznaczonego dla 16 rodzin. Ukończenie!
owej budowy, której koszt wyn:osie 180 000'
zł, nastąpi w ciągu 1939 r.

Dbając także o wywczasy załogi przedsię­
biorstw „Huta Pokój" zakupła parcelę w Ja­
szowcu Cemina Ustron\ na której buduje «;ę
dom lurvVvc«nn-wvno~rvnkowv. monacv no­
mieścić 180 pracowników Spółki- Budowa,
rozpoczęta w sierpniu br.. zostanie ukończo­
na z początkiem lata 1930 r. Koszt jej. łącz­
nie z całkowitym wyposażeniem molowym,
pościelowym itp. i ogrodem wyniesie 300 000
złotych.

Kasa Chorych i Kasa Zapomogowa huty
„Baildon" podjęta w bieżącym roku w Ja­
strzębiu Zdroju budowę domn wviioriZviiko
wepn na 60 łóżek, i łazienkami do kąp

'»" mi*
neralnych. Koszt tej budowy wyniesie 000 000
złotych.

„Huta Pokój" nabyła również ostatnio
większą posiadłość ziemską wraz z budyn­
kami, między Jastrzębią Górą i Karwią, w od­
ległości ok. 500 m od morza. Z terenu tego,
obejmującego 45 morgów. 4 morgi zostaną od­
dane do bezpłatnego użytkowania 5'ąskiej
Młodzieży Powstańczej pod obóz nad morzem,
na reszcie zaś terenu będzie urządzony obói
dla pracowników „Huty Pokoi", administro­
wany przez oddział Ligi Morskiej i Kolonial­
nej ..Huty Pokój".

W 1939 r. zamierza „Huta Pokój" wybu­
dować: 1 blok w Katowicach dla pracowników
huty „Baildon" oraz 2 bloki w Nowym By­
tomiu dla pracowników huty „Pokój".

laiatwa 1 ogrodnictwa. Uczniowie „Rękodzie­
ła" otrzymują od 20 do 40 zł miesięcznie i ko­
rzystają z nauki w dokształcającej szkole hu­
ty „Pokój".

W październiku 1036 r została otwarta w
Nowym Bytonru 3-Ietnfa Sskoła Rzemleslni­
cia z dwoma oddziałami: ślusarsko-kowal­
sk:m i elektryezno-monters^m oraz z podwv­
działem hutniczym, w kfó-ej kształci się ISO
uczniów w wieku od 16 do 18 lat. Szkołę tę
utrzymuje Towarzystwo jej przyjaciół, korzy­

stając z wydatnej pomocy Urzędu Wojewódz­
k ego Śląskiego, okolicznych gmin oraz „Hu­
ty Pokój". Koszt budowy szkoły wyniósł
300 000 zł. z czego „Huta Pokój" pokryła
55 000 zł oraz ofiarowała bezpłatnie pod bu­
dowę szkoły plac o pow. 1500 m kw-. nadto
udziela jej stałej rocznej subwencji w kwocie
10000 zł i utrzymuje część personelu szkoły

W listopadzie 1937 r powstał w Nowym
Bytomiu, dzidki współpracy Urzędu Woje­
wód/kego Śliskiego i dyrekcji huty „Pokój".
Uniwersytet Powasechay. Na urządzanych
pr/ezeń wykładach bywało po 150 słuchaczy.
Otwarte zostały również kursy języka polskie­
go, literatury i kultury polskiej, nauki o roz­
woju form życia spolerzneeo itp.

Dokoła sprawy umowy zbiorowej
dla robotników Zaolzia

W związki z interwencją działaczy ślą­
skich Zjednoczenia IVsk:ch Związków Znu.»
dowych u Ministra Opieki Społecznej w War­
szawie w sprawie spowodowania szybkego
zawarcia umowy zbiorowej i tabeli płac dla
robotników Zaolzia — w dniu 29 grudnia 1938
r. przybył do Cieszyna Zachodn;ego ełówny
inspektor pracy dyr. Klott, który odbvł kon­
ferencję tak z przedstawicielami robotn;ków
jak i pracodawców Wspólną konferencję za­
gaił prezes Rady Przemysłowców dvr Buzek
poczvm przewodnictwo tejże oddał w ręce
dyr. Kiotta Obejmując przewodnictwo konfe­
rencji dyr Klott oświadczył, że nowy nkład
i nowe ttawki zarobkowe obowiązywać btda
od 1 stycznia 1930 r. a ró\vnocześn:e zwrócił
się z apelem do pracodawców, by w związku
z tym juz na 1 stycznia wypłacili robotnikom
większe aniżeli zawsze zaliczki.

Jak wiadomo przy układach nad umową
zbiorową dla hutnictwa na Zaolziu sporne po­

zostały trzy punkty, a mianowicie — 1) spra­
wa procentów za pierwszy dz;eń św

:
;jt Bożr­

co Narodzeń a i Wielk ej Nocy. 2) sprawa de­
putatu węglowego i 3) sprawa tabeli płac.
Pierwsze dwa sporne punkty zostały już ko­
rzystnie dla robotn:ków załatwione, pozosta­
ła wice sporną tylko sprawa tabeli płac. co
do której odbędzie s

!ę w dniu 10 stycznia po­
nowna konferencja między zwązkami zawo­
dowymi i pracodawcami Gdyby i w dniu 10
stycznia nrędzy stronami n;e doszło do poro­
zunrenia w sprawie tabel* płac — nainó*n'V!
do 15 atvoznia 1030 r. Komisja Roilemosa nod
przewodnictwem dyr. 1

'
ołta wyda orzeczenie

rozstrzyga'ace te snorną żwawe Z' ramienia
Po>kłegO Związku Metalowców ZPZZ w po­
wyższej konferencji uczestniczyli gen. «fkr
Bajdur. sekr. okręgowy Cienciała I de'eeaci
poszczegó'nych hut. a z ranrenia PoUk ^co
Związku Górn

:kó\v sekretarze związkowi Go­
spodarczyk i Kotarba oraz deleg.ici kopalń.

Wypadki na kopalniach
W dniu wczorajszym na kopalni „Pol-1 oraz 45-letniego górnika Ryszarda Ku­

ska" w Świętochłowicach na jednym z I charczyka (obaj żonaci i zamieszkali w
chodników na głębokości 400 metrów \ Świętochłowicach). Natychmiast wszczę­
podczas spuszczania stropu na skutek ; to akcję ratunkową, która jednak dotych­
silnego tąpnięcia zawalił się chodnik na
przestrzeni 20 metrów, zasypując zwała­
mi węgla 42-letniego wozaka Jana Pola

czas nie dała rezultatów.
Wub:egły piątek w podziemiach ko­

palni „Wyzwolenie" w Łagiewnikach zo­

Xa zdjęciu: fragment z manifestacji arab­
tktch, które odbyły się w Diibuti, w związku
z wysuniętymi przez Włochy pod adresem

Francji iądmiami rewindykacyjnymi.

stał uderzony spadającym węglem 34­
letni Juliusz Suwka z Łagiewnik, na sku­
tek czego doznał złamania lewego pod­
udzia oraz ogólnych potłuczeń ciała.
Rannego odstawiono do Szpitala Spółki
Brackiej w Chorzowie.

Wypowiedzenie omów zbiorowych
w hutnictwie żelaznym

Związki zawodowe metalowców na Śląsku
wystosowały do Zwązku Pracodawców Gór­
nośląskiego Przemysłu Górniczo-Hutniczego
pismo w którym wypowiadają z dniem 1 sty­
cznia na 31 stycznia 1939 — układ zbiorowy
Jla hut żelaza, Islę zaszeregowań dla robot­
ników oraz układ w sprawie akordów zbio­
rowych. Bównoczesnie z wypowiedzeniem
wspomnianych umów związki przedłożyły
pracodawcom projekty nowych umów, uzgod­
nionych z radami zakładowymi.

Najistotmenza rorma udzielano pomocy
he»rnbotnvm — to nraca

PIERRE NORO.

LINIA MAGINOTA
(Podwójna zbrodnia na linii Maginota)
Przekład autoryzowany z francuskiego

43)
Komisarz skupił teraz wszystkie swoje

myśli dokoła samej sceny zabójstwa. Coś go
zastanowiło: atmosfera gorączkowej im­
prowizacji tego morderstwa, tak dobrze
uprzednio przygotowanego. Zabójca wszy­
stko skrzętnie ułożył i wreszcie nie znalazł
r.ic innego, tylko to szalone rozwiązanie:
ułamek sekundy na zakończenie sprawy,
olbrzymi procent możliwości, że się nie uda
— Yennard służył podczas wojny w pie­
chocie i wiedział doskonale, jak mało jest
pocisków śmiertelnych — wielkie ryzyko,
że ktoś go wykryje w korytarzu, którym
ostatecznie każdy mógł przejść, i wreszcie
w którym gdyby nie było takiego zamie­
szania po niespodziewanej salwie, można
byłoby wykazać czyjać obecność czy nie­
obecność i ustalić dokładną pozycję każde­
go w danej chwili.

A na dodatek zabił kapitana Dubois,
człowieka mało interesującego, o przecięt­
nej indywidualności. Fakt ten zdawał się
świadczyć, że kapitan stał się tylko przy­
padkową ofiarą zbrodni, oraz że był zupeł­
ni* obcy jej motywom.

Jedynie człowiek bliski kompletnej klę­
sce życiowej, w obliczu całkowitej kata­
strofy swego honoru i istnienia, lub też nie­

bezpieczny szaleniec w ataku furii mógłby
popełnić podobny czyn!

Szaleniec? Hipoteza ta długo absorbo­
wała Vennarda, kusiła go. Twarze czterech
podejrzanych przesunęły się przed jego
oczyma. Wzruszył ramionami i chwilowo
odrzucił to wyjaśnienie, jako najłatwiej­
sze. Byłoby ono równoznaczne z przyzna­
niem się do nieudolności... Wszyscy czterej
zresztą robili raczej wrażenie ludzi zrówno­
ważonych i o zdrowych zmysłach.

Umysł Vennarda skierował się ku lekce­
ważonej dotąd psychologicznej stronie za­
gadnienia. Pierwsze stwierdzone fakty obu­
dziły zbyt wielkie nadzieje. Wydawały się
one dostateczne, aby dowieść winy Brucho­
ta. Gdy to stwierdzono, uczyniono wszy­
stko, co było możliwe, aby ustalić takt flir­
tv Anny z Espinakiem.

Komisarz musiał w duchu przyznać, że
poniósł całkowitą klęskę w dziedzinie zgłę­
bienia stosunków ludzkich i społecznych
mieszkańców obozu.

O trzech porucznikach nie wiedział nic
absołutnie. Byli to młodzi ludzie normalne­
go typu, dość przejrzyści. Jeden ambitny,
jeden kobieciarz i jeden o szerszych zainte­
resowaniach. Raczej spędzali wywczasy,
niż żyli w obozie u Głowy Starego Fritza.

A Bruchot. to człowiek wykolejony. —
Czy kocnał jeszcze żonę? Czy może niena­
widził jej? W tym ostatnim wypadku po­
rzuciłby ją. W pierwszym zaś wypadku
obawiałby się ją utracić i nie zabiłby. Yen­
nard święcie w to wierzył.

Pozostawała więc jeszcze Anna. Komi­
sarz, zupełnie zdezorientowany, musiał
przyznać, że absolutnie nie mógł jej zro­
zumieć.

Zapewne kochała Espinac'a całą duszą,
całą zawiedzioną nadzieją, całą zmarnowa­
ną młodością. Mąż stał się dla niej przymu­
sowym, a w najlepszym wypadku obojęt­
nym towarzyszem życia. Zarzut, Jakoby
on popełnił zbrodnię odpierała bez zapału,
tak, jak się spełnia społeczny czy światowy
obowiązek, który nuży. Tak wyglądały
jedynie stwierdzone fakty. — Obok tych
istniała tylko niepewność wrażeń, hipotez.

Pierwszym wrażeniem jest to, że Anna
Bruchot rzeczywiście wierzy w niewinność
swego męża. Mimo, że powtarzała to tak,
jak się recytuje wyuczoną rolę lub spełnia
się uczciwą a potrzebną funkcję, wierzyła
w to naprawdę. Ale było jej zupełnie wszy­
stko jedno, czy jej ludzie wierzą, czy też
nie. Nie zrobiłaby nic, aby utwierdzić in­
nych o prawdzie swoich słów.

W sposób zupełnie niezrozumiały, w
chwili, kiedy Vennard ofiarowywał jej nie­
dwuznacznie swoją pomoc, w chwili, kiedy
wystarczyłoby jej powiedzieć zwyczajne
„tak" aby zdobyć opiekę komisarza -— w
takiej właśnie chwili ocknęła się i zesztyw­
niała. Można było nawet zauważyć w jej
oczach wyraz łęku, gdy dowiedziała się, że
mąż jej może być uwolniony od podejrzeń.

Czego się więc obawiała? Co ukrywała?
Czy istniało dla niej coś, co było groźniej­
sze i niebezpieczniejsze od aresztowania
Bruchota?

Czy chcitła kogoś kryć, kogoś ratować?
Chyba nie to. Można by to wytłumaczyć
jedynie jakimś sentymentem. A Anna ko­
chała przecież Espinac'a...

A jednak wie coś i ukrywa, Jak może.
Jak zmusić ją do mówienia?

Doszedłszy do tego miejsca, Vennard
zatrzymał się. Może już zbyt wiele zbudo­
wał na impulsach i bezpodstawnych przy­
puszczeniach.

Końcowy krzyżyk położony na sprawie
przez aresztowanie Bruchota, r.ie pozwoli
mu badać dalej rozwoju wypadków Byl
już zbyt znany przez aktorów i świadków
zdarzeń, aby móc liczyć na czyjąś nieuwagę
lub jawne wyznanie.

Westchnął. Nie był wcale zrezygnowa­
ny, ale czuł się nieszczęśliwy z powodu nie­
możności swobodnego działania. Postano­
wił w Paryżu zażądać pomocy od tych,
którzy go wysłali. Mieli do niego dość za­
ufania i znali go dostatecznie, aby uwierzyć
mu i pójść za jego radą. Ponieważ uprawia­
;ą zawód tak zakonspirowany i niebezpie­
czny, i na każdym kroku spotykają się z
^'echęcią i brakiem wiary, panuje między
nimi zrozumienie i prawo całkowitej soli­
darności.

Zamordowano może najlepszego spo­
śYód nich. Morderca wypowiedział wojnę
wszystkim. Wcześniej czy później — musi
zginąć'

(Ciąg daltty tuutąpi.)
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$PORLT­WYCHO NIE
Minfcter Oświaty o głównychzałożeniach WF.

W tych dirac-h ukazał s'e oko'tvk Hn«lrs
«CR. i OP • spraw r dlftwnych ułottn wychn
warna Pliyeiatfo. Okoin k t?n ic-i dokumentem
n Mwyklt cennym, wprowadza szkoln otwo pol­sk|na('kreślone tury rozwoju uporlrtwefO ' 0­
kratla organ /.icję aportu szkolnego W na«zym
tyciu sportowym okóln k ten jest wydarzeń em
w lik ej Wigi,

Cytujemy poniżej najważniejsze ustępy okól­
nika:

1> Wychowu i- f zyczne tworzy jeden ze zrę
BOW jednol tej w swrj strukturze szk. ly. która ma
za zadań e — zg.nine z ob iw nztrijrymi statuta­
mi — dać mlodz czy wyrób en e re! g jnn moral­
ne, Btrndown pańMwnwe, unn-l >we i f zyczne

21 Wychowań e r tyczne muti hyc wobec tę­
po przedni otem rtałaj trock n e tylko nauczvc e­
1a f* cień c elc-snycb. lec/ całego grona n.m. - zy­

fgo, z lekarzem szkolnym ora/ dyrekto­
rem wzgledn e k enwn k em tskoly na czele

Ratdy CJtlontk rady pedagog cznej !n> tylko
nauczyć el ćwiczeń c elffnych) piw n en wyw e­
rad iwnj wpływ, zwracane np uwagę na należy­
tą postawa, liczna, na odpow edn e vykoriy*ta­
n e c/ I-II . odpow edn e zachowań e na przerwach
miedzy lekcjam-. na z aiocach pozalekcyjnych na

rgamzację wyc i :x\ k
K • nauczyciel pownen równ:e? w grani­

cach moil \\ 4ci real zacyjnych troszczyć sę o
należyte warunki li gen czne życ a ucznia.

Stosunek każdego nauczyciela do tych zaga­
dn eń mu»i byd pozytvwny i nacechowany zro­
zum er em ważności WF,

Ta sami zasada oh.iw:ązuie na szczeblu In­
rfnekl ratow i kuratoriów w których opeka nad
Wl lz:eży pow nna spoczywać zarówno w
reku u zytalnrftw i in«truklorow WF. jak i w zy­

v nstruktorów wszystkich rodzajów szkol­
ił rłwa

3) Wychowan!e fizyczne mlodz;eży pow;nno
opr/eć się, na p erw astkach. tkwących w ideolo­

gii spartańs-kcj, a więc m:w* na celu urąbanie
mocnego Charakteru, f zycznefio moralnego har­
tu oraz naturalnej odporności na przeć w eń>twa
• ujemne przejawy źyc owe. stanów ąc za* podsta­
wę l'W — ma na celu prwgotowanie ITIIIKIZ czy
do spełn-an a tych zadań. iak:e stają przed mą
w zw ązku z obroną państwa.

i) \VK pow nno przynoś 6 wyniki zdrowot­
ne stanów ąc w oparć u o lekarza szkolnego pod
stawę praw dlowego rozwoju fzycznego młodze­
ty i przećwdz ałając s/kodoni wyp kającym z
dtug ego siedzena w szkole i w dc>mu w czasie
nauk- i przygotowywan a lekcji.

WF pow nno zaszczep ć w wychowanku ża­
rn łowane do stałego czuwama nad sprawnością
• rczwoiem organizmu

61 Sport szkolny rfie może się zamieniać na
s-pecjal zację sportową, zachodź bow em n ebez­
p eczeństwo nadwyrężen a pewnych narządów
zbyt młodego i jeszcze mato odpornego organ z
mu. Dlatego sport szkolny zostat ograniczony ra­
mam: przespos ob enia sport ow eg o.

fi) Jako formy realizacyjne dla sportu szkol,
nrgo przew duje się zajęć a w czasie lekcji ćwi­
czeń cielesnych, g er i zabaw oraz pnyepoeobie

j nia sportowego, przeznaczonych dla ogółu mło­
dzieży.

Kola sportowe, istniejące w szkołach, obejmu
ją młodzież o żywszych zainteresowaniach spor­
towych.

Zespoły młodz:eży kilku szkol organizowane
w szkole wyznaczonej przez władze szkolne, sku
piają młodzież nka/uiącą wyb tne za nteresowa­
n a w poszczególnych rodzajach przysposób.enia
sportowego.

l'dz al młodzieży szkolnej w klubach sporto­
wych n> jest dozwolony Szkoły mogą natomast
korzystać z urządzeń sportowych klubów oraz
pomocy fachowych instruktorów sportowych pod
k erunk em jednakże odpow edzalnegu za pro­
gram pracy nauczyciela ćw czeń cielesnych.

Okóln k. którego najważn rjsze fragmenty
przytoczył smy powyżej, sk erowar.y został przez
p M n «1ra do Kuratorów wszystk eh okręgów
szkolnych w Polsce z zaleceń em aby rozważał
om zagadn:en:a organ zacyjne w zwązku z ko
n ecznf>ścą pełnego real zowan:a—pommotru­
dn<ści budżetowych — celów wychowania fizy­

cz neg o.

Z tafli lodowej

•
,.W góry po słonceM

Pod tym hasłem zorganizował Okręgowy
Ośrodek W. F . w Katowicach wspóln;c z
P B P. „Orbis" sześć dziesięciodniowych
kursów narciarskich w Murzasichlu pod Za­
kopanem w okresie od 3 I. 1939 do 28 111
1939. Cena nadzwyczaj przystępna 62,— zł
od osoby obe:muje wsz>stkie Świadczenia,
z przeazdami kolejowymi, utrzymaniem, ta­
ksą klimatyczną oraz prawem używan'a
sprzętu i obuwia narciarskiego przez czas
trwania kursu

Kurs prowadzony będzie pod fachowym
kierownictwem instruktora narc. Uczestnicy

zakwaterowani zostaną w 2-ch pensjonatach
Kurs narc:arski obemować będzie naukę za­
równo dla początkuiących jak i dla zaawan­
sowanych Progi am kursu przewiduje prócz
nauki jazdy na nartach ciekawe wycieczki
narciarskie i sankami Uczestników czeka
więc dużo miłych wrażeń, tym bardziej, że
warunki śniegowe na Murzasichlu są dosko­
nałe a w poblisk m Zakopanem odbędzie się
w tym czasie cały szereg ciekawych imprez
sportowych jak: zawody narciarskie, konkur­
sy skoków, popisy łyżwiarskie i konkursy
hipiczne.

Najbliższe imprezy piłkarskie w Europie

Mistrz olimpijski Birger Ruud najpopularniej­
szy narciarz świata

O MECZ PŁYWACKI POLSKA —
JUGOSŁAWIA.

Jak w swoim czasie donosiliśmy, Jugo­
słowianie zaproponowali Pol Zw. Plywac­
k emu rozegranie w roku 1939 meczu Pol­
ska — Jugosldwii., na terenie Polski.

PZP zaproponował organizację tego me­
czu Katowicom, Które odpowiedziały od­
mow ni e. Obecn;e toczą jię w tej sprawie
pertraktacje z Poznaniem

Zmierzch sk oringu?
W szwajcarskich ośrodkach sportów

fc.mowych obserwowany jest od kilku lat
pewien spadek popularności skióringu (jaz­
óy na nartach za koniem lub saniami). Zja­
wisko to przypisywane jest począści kapry­

som mody, która również ma wiele do po­
wiedzenia w dziedzinie sportów zimo­
wych. 2 drugiej strony wpływa tu również
8taly rozwój automobilizmu. Skioring i
różne jego odmiany cieszyły się szczególnie
wielką popularnością w Szwajcarii, gdzie
istnieją nawet specjalne, pieczołowicie wy­

tyczone trasy dla uprawiania tego pięknego
Sportu.

Kalendarz najbl-ższych międzypaństwo­
wych meczów piłkarskich przedstawia się
jak następuje:

22 styczn'a: Francja — Polska w Paryżu
29 stycznia: Belgia — Niemcy w Brukseli

i Luksemburg — Belgia B w Luksemburgu
12 lutego: Portugalia — Szwajcaria w

Lizbonie,

26 luteso: Belgia — Węgry w Brukseli.
16 marca: Francja — Węgry w Paryżu
19 marca: Irlandia — Węgry w Cork i

Belgia — Holandia w Antwerpii,
26 marca: Włochy — Niemcy w Medio

'atre i Luksemburg — Niemcy w Luksem
burgu.

Zwardoń chce należeć
do województwa śląskiego
W związku z nowym układem struktury

terenowej po włóczeniu Zaolzia do woje­
wództwa śląskiego, wywiązała się kwestia
przynależności wojewódzkiej znanego zimo­
wiska — Zwardonia, który dotąd należał do
wojew. krakowskiego i położony był na sa­
mym krańcu granicy województwa śląskiego.

Obecne przesunięcie granicy państwowej
pod Zwardoniem stwarza nową sytuację i
;ak nas informjją. gmina ta oraz właściciele
pensjonatów wystosowali do władz ministe­
rialny­h i wojewódzkich memoriał, domaga­
jąc się włączenia ich do województwa ślą­
skiego. Właściciele pensjonatów są zdania,
że Zwardoń ciąży gospodarczo do Śląska i
stąd zyskuje {.rzeweżną część swych gości
i dalsza przynależność do województwa kra­

kowskiego zwłaszcza przy jbecnym uregu­
lowaniu granic, stwarzałaby liczne trudności
dla rozwoju Zwardonia a zwłaszcza Zwar­
doń pozostałby nadał bez należytej opieki
w'aściwych czynników z uwagi na to, że zie­
mia krakowska ma dużo zimowisk i letnisk,
na które kierowane jest głiwne zaintereso­
wanie ludności

Jak do prośby tej ustosunkują się miaro­
dajne władze nie wiadomo, nie mniej jednak
przyłączenie Zwardonia do Śląska dałoby
•emu zimowisku żywszy charakter, lecz nie­
wątpliwie pociągnąć mus'ałoby uregulowan-e
gtanicy naszego wo:ewód?twa w ten sposób,
by linia kolejowa Bielsko — Zwardoń znala­
zła się w jego lamach.

Sześć miesięcy więzienia
za brak dyscypliny sportowe!

Włoski związek bokserski postawił w
stan oskarżenia przed zwykłym sądem pań­
stwowym pięściarza Raffaele Cciii, klonów
czasie meczu znieważył słowami sędr^jo
ri ngo w ego. ^A

Sąd uznał, że wspomniany boksei^Topu­
śił się obrazy osoby w czasie pełnienia przez

nią funkcji publicznej, i wskutek tego wydał
wvrok skazujący Cellicgo na 6 miesięcy wię­
zieni a.

Uprzednio już włoski związek bokserski
wykluczył wspon.nianego boksera ze swoich
szeregów na całe życie.

POGOŃ ZWYCIĘŻA DĄB
4:2 (1:1, 2:1, 1:0).

W czwartek rozegrany został na Sztucz­
nym Torze w Katowicach mecz hoke;owy o
mistrzostwo Śląska pomiędzy zespołem ka­
tcwick;ei Pogoni a rezerwowi drużvnq Dębu
nasiloną Ursomem Tarłowskim i Fah-anem .
Mecz przyniósł zwycięs'wo Pogoni, która tvm
samvm ma obecn:ena:noważnie:sze szanse
zdobycia nrstrzostwa Śląska i zakwalifiko­
wania się do rozgrywek o weiście do ligi ho­
ke:owei.

Bramki dla Pogoni uzyskali: Ludwicak.
Zieliński. Nowak i Uszok. Dla Dębu obydwie
bramki zdobył Ursoń.

KANADA - NIEMCY 8:0.
Kanadyjska drużyna hokeia lodowego

Smoke Eaters spotkała się */ Hamburgu po­
r aź trzeci z repreze ntacją Niemi ec i odnio sła
trzecie zwycięstwo, tym razem w stosunku
80

Zawodom przyglądało się 11 tysięcy wi­
dzów.

DRUGIE ZWYCIĘSTWO SZWEDZKICH
HOKEISTÓW W BERLINIE.

Szwedzka drużyna hokeia lodowego AIK
Sztokholm rozegrała we środę wieczorem
mecz w Berlinie bijąc pewnie znany berliń­
ski zespół Rot Weiss w stosunku 5:1.

W przeddzień jak donosiliśmy, Szwedzi
pokonali beriińskć Preussen.

HOKEJ Ł0D0W7 W KLUBIE
MIĘDZYSZKOLNYM

Przy M cdzyszkolnym Klub t- *portowym w
Poznaniu utworzona została sekcja hokeja lod>
w ego.

WARTA PROWADŹ' W HOKEJOWYCH
MISTRZOSTWACH POZNANIA

Po pierwszej sorji rizjrrywek o in:slrzo*fwO
okretru poznańsk PBO W hokeju lodoffyrn w kla­
sie A. prowadzi Wnrta — •* punkty, przed AZS.
2pkt.iWKS0pkt.
O MISTRZOSTWO WARSZAWY W HOKEJA

W Warszaw* rozeeiat.y z *tał mecz riok*»ja
Indnwego * grup'? rezerw o m:strzo^!wo War«za­
wy. W mPC7ii tym rezerwa Polonii pokonała re­
zprwe AZS 31.

Bramki zdobyli d'a zwycęzrńw — Odro\va>
2, I Moszyński, dla AZS. Staniszkis.

Cekawe wlńi ze świata
Oslo. Norweski Związek Narciarski zor­

ganizował 5 obozów treningowych dla czoło­
wych swoich narciarzy Ob -zy te stanowią
etap przygotowawczy do udziału Norwegów
w zawodach FIS w Zakopanem.

Paryż. Francja posiada obecnie doskona­
łą pływaczkę w stylu klasycznym. Simone
Cardet. Zawodniczka ta w ciągu ubiegłego
tygodnia ustanowiła nowe 4 rekordy Fran­
cji, z których notuiemy następujące dwa:

400m—706.2min.
500 — 9:01.6 min

*
Oslo. W dniach od 19 do 26 lutego w

Drontheim (Norwegia) odbędą się szóste a­
kadcmickie igrzyska zimowe Dotychczas
wpłynęły zgłoszenia 12 państw, a mianowi­
cie: Niemiec, Belgii. Finlandii. Francji. Ho­
landii, Łotwy, Portugalii, Szwecji, Szwajca­
rii, Węgier, Norwegii i Polski.

BEN JOHNSON NAUCZYCIELEM
HISTORII.

Słynny czarny sprinter amerykański, Ben
Johnson, w roku ubiegłym ukończył wydział
historii na uniwersytecie Columbia Obecnie
mianowany on został nauczycielem historii
w New Jersey.

Dawidowkzówna n'ema
gdzie trenować

Zarząd Pol. Zw. Pływackiego, zwrócił się, do
męskiego g.mnazjum państwowego w B.elt-ku o
pozwolenie Dawidów.czówne, zaliczonej do gru­
py ol.mpijsk ej na trening w basen e g ninazjum.

Niestety, dyrpkcia gininaz,tiru odpow edz a'a
odmownie, co un etnozTw a naszej znakcmitej ply
waczce prowadzenie zaprawy.

RODZICE POLSCY! Nadaje
dzlecfcu swemu imię nie polskie. ia­
kładacle na n!e piętno obce ktAre w
polskim otoczeniu późnie) uważać
będzie za nieuzasadniony ciężar.
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Pogoda na sobotę
Chmurno I mglisto. W dzielnicach zachodnich

niewielkie opady śnieżne przy lekkim mrozie- Na
wschodzie i w środku krajn temperatura bei
większych zmian. Słabe wiatry poł..wschodnie.

Imorpty
SYLWESTER W ZAŁĘŻU

(!) Tow. g­mn. Sokół w Załężu eepraszs
ezknków orał sympatyków na w eczór sytwe­
atrcwy, który urządza na &a«i p Botora o Rodź.
20. Gw:ałdka Tow w Newy Ro>k w lokalu p.
Spyry. dfle rr. -k dz e4y or»« dz ec; wilonków c ff.i ­
dzine 11, dla dorosłych 0 god* 17 Odtgrane bę
dą „Jasełka" Lodowsko Sokrła czynne w syl­
westra ora* Nowy Rok do girfa 22. Lodów'sk o
c-świetflone. ezatna ogrzj'"* c™* bufet na mej.
•cu. Wsteip (Ba dorosłych 26 gr, dla młodzieży
szkolnej 16 gr.

ZABAWA W G1SZOWCU
(') Towatiys+wo Młodych PoWk w G nzowcu

o-7.aih» 1a-tyozuaogodzne19wM<1p Hecł­
k MttfWf karnawekwę. Zarząd T. M P prosi
efcyw^teli G<»zowca, M%IW0IW> Janowa i oko­
licy 0 liczne przybycie.

ZABAWA W PIOTROWICACH
(!) 1 etyosn a Zw. Powut. SI. w Piotrowi­

cach urządza gwałcę, prlącionfl ł zabawą tu­
neezmą w sai. p C epłego w P otrewicech

OSOBISTE
(—) Za wshig: Di peta pracy ubezpeczenio­

wej dyrektor Ś3ą*k egn Oddz a!u Powszechnego
Zakładu Ubezipecłeń Wzajomnych p Józef An­
tes ck zootai odznaczony złotyim Krzyżem Za
•kugi.

Zmiany w zarządzie lasów
państwowych

( ) Minister roln ctwa i refem rolnych ta.
rełdfccma'mn t dna 15i 16gruina rb znóst
earząd lasów państwowych, inspekcję państwo­
wych lasów Sa*kch i r.c<ik-AnTtw0 państwowe
w B-ufrown.e, oraz wlworzył na<f!c«n ctwo państ­
wowe Jaworzyna * sedzbą w m. Jaworzyna, z
terenów odzyskanych w Jaworzyno orał z terę.
rów zniesionego nadJeśnctwa BtritOW na Poncd­
to funkcje zarządm państwowych lasów ps-zczyń­
ekieh muiater rdoiotwa i refonm rolnych prze.
kazał dyrekcji lasów państwowych okręgu kra­
kowsko . śląskiego z siedź bą w Ceszynie.

SL. BIBLIOTEKA PUBLICZNA
(—) OtTtefa a Ogólna śląsk ej Bblicteki Pu­

Miczmej bedae w sobotę, dnia 31 grudnia lx r.
•po pałajani zamknięta.

Jutro otwarcie lei wystawy
krótkofalowej

W dniu 1 stycznia 1939 r. otwarta ro­
stanic w Katowicach w auli śląskiego Kon­
serwatorium Muzycznego przy ul. Woje­
wódzkiej pierwsza wystawa radiowa krót­
kofalarstwa. Otwarcia wystawy dokona
wicewoj. dr Saloni, który objął nad wysta­
wą protektorat. Wystawa otwarta będzie
do 15 stycznia.

Katnwlre
DYŻUR LEKARZY RASOWYCH

W KATOWICACH
(K) Dyiuir lekarski kusy chorych Katow'8 w

n:eda'ei«, l stycznia pełną pp lekarze: dr Dz ę­
cioł — Koicswzki a, dr SteinM — PI Wcłmś>i
11, dr Kilłioweki — Bogurc*, Krakowska Stf,
dr Szczepański — Dąb, Dębowa 1 I dr Mału*-ek
— PotroWcu, ul. P .taudsk ego 44. Leka/rze-aps­
cj aJ'śc;: pp. dr W'l:tnewafc' — rap tal mojałti, dr
Rcsztk — pł M . P łsudskego 3, dr-L'gen*a —
Pereckego 15, dr Rydzewska . Radaóewska. —
3Maja13idrUhl—Kato***.8Maja7>*r*t
lekarz . dentysta: dr Drozd — Mieleckiego 10.

NAWET SKRZYNKA POCZTOWA SKUSIŁA
ZŁODZIEI.

(K) W dnfc wcł©rs>zyim naczelnik poczty
w Nowej Wsi zgłosił porcji, te z początk ero
grwdmia rb, nieznani sprawcy u/kradli sikrzynka
p^ezrtową i domu przy ud Dąbrowskiego 1 w
Nowej Wsi, którą po wyjęcii li«tów zniszczyli
i wyrzwli. Jako podejrzanych 0 ten czyn prJi­
djo przytrzymała: Lenkow^keg0 Roberta, Mo.
rawca Oswalda z Nowej Wsi ora* Romana Ko­
•riisa i Gembałe Lecna<rda z OzaTnego La«o.

KRADZIEŻ TOREBEK Z OKNA WYSTAW.
(K) W ub czwartek weczorero n ełn.anl

sprawcy wybił: ok>np wystswtwa w ekładz>
Zjywta Pech-c­okego w Katowcach przy trf
M^rsła^ka Płsudsk ego 11, s-kąd skradli w ckazą
ilość torebek damskich, wartcaci 800 st.

ThOfTÓW

UPADŁA I PONIOSŁA ŚMIERĆ.
(—) 63Jetn'a Mar*a Nowakowa, zemiosż-ltał*

w Chorzowie, wychrdiząc z dołmu przy xA Gra­
iyńskego 9. pniliagnęłg s'e tak n eszczęil w e,
że »p«daijł«. uderzyła głową o *toP «A, tracąc
przytołtwiosc Przewie-zieno ją do »zp tala, gdz •
lekain* stwierdził śmierć na skutek p?kn ec a
podstaw; oaasnki.

GDZIE SIE PODZIAŁ SAMOCHÓD?
(=) Szirzecna Józef szofer, za«n eszikały w

Chorzcwe (Niedurnego 4) łglosił poł'cji, Ij
dna 29 bm neznan: sprawcy zabreli IIMI Z po­
dwórza domiu przy ot. Pu''!>!ersk ej 5, Jego samo­
chód marki „Ford" nr 78395 Pan ewa* poszko.
dewany dna poprzedneiro prowadził pertrakta­
cje w spraw e za>nvamy samochodu z IdUKOM o­
sob8m>, »tm eje przypuszcaenie, i± sa«nochód zo­
stał przez nich zabrany.

•

—
Na tdjęciu: fragment t tradycyjne) choinki,
rytu, vo obecności ambasadora Łukaaiewicta.

upominki

która odbyła sfe dla dtiatwf pnUkiej w Pe>­
Fan Ambatador osobiście roidatotł d*i*dom

gwiazdkowe.

ODZIE SPĘDZIMY SYLWESTRA?
Kto pragnie spędzić wesoło noc Sylwestrową

ten wstąpi do ładne udekorowanej polskej re­
stauracji „Flota" Wl J. Frucholz'a w Chorzowie
II ul 8 Maja 2, rflg Bytomskiej, gdzie przygry­

wać będzie do tańca doborowa orkiestra- Lokal
czynny do godz. 6-tej rano. (o)

Likwidacja bandy przemytników
tytoniu

Strai ogniowa w Chorzowie przytrzy­

mała bandę przemytników złożoną z 10 o­
sob, która przemycała z Niemeic do Polski
tytoń. Prr.emycoiiy tytoń sprzedawali prze­
mytnicy na targach w now. iwictochlowic­
kim i katowickim. Na czele szajki stali
małżonkowie Kotowie i Lipin, ich krewna
Elżbieta Słoninowa i Wilhelm Gawlik ze
świętochłowic. W mie.- . ikaniu Kotów znaj­
dowała się składnica przemyconego tytoniu.
Według prowizorycznych obliczeń banda
poszkodowała Skarb Państwa na sumę oko­
\c 100.000 zŁ

GIMNAZJALISTKI BIEDNYM DZIECIOM
(sr) Uczemfce mJ«dskiego gm««*>"»» *eń.«k •­

go w Chorzowie urz^dłiły łącznia z dyrektorem
i grcneim pr^fesorskrn w uib:eglą sebore gw uzd
ka df.a 131 d-zeci z najmbiAsizyeh warstw społe­
cznych, z4 zebrainych wśród s:ebe datków pe­
n'einych i darów w naturze Dz ecl otrzymaiy o
dzea i beJzjie Na uroczystość zkżyło s ę ->'f?d
stawenie uozenio, podweczerek i kolacja dla dz e
oi biednych, śpewanie k(iled i wspólne zabawy.

UROCZYSTOŚĆ INWALIDÓW.
(t=) OnegdaJ edbj^a »i« n* sali Katoi. Donw

Zwązkowego w Chorzowe tradycyjna uroczy,
stość gwiazdkowa Zw ąaku Inwalidów Wojen.,
symipa tyków Obo*u ZjedfKCwn a Nairodowego
w Chorzowie III Gwiaodka urozma eona zosta
ła wysitepaTfti chóru i poplam- or»k:e«t.ry Po
przemówien:ii okolicznościowym, które wygłosi
p. Jeleń przew. obwodu OŻN., cbdairowywano
wdowy, sieroty orał b.edne rodź ny czlcnków
Zw Inwalidów Wojen, skromnymi darami.

Świętochłowice
NIE CHCIAŁA tYC

(i) Dnia 29 bm. w nocy ai—twiorJify tfo.
tychczas samcchód osobfwy prtywózł dg *»pt­
t»3a m ejsk ego w Chorzów« 18-loUią Jadw gę
Włookówłią ze Sw ętochłow-ic, która w calach aa­
mi-bójczych ze żyła wekszą idość jakeja truci­
zny, na szczęść e jednak n e śm erłalnaj. Po prty
prowadzeń u denatki dc przytomności atw^ardzo­
no, iż chc.ala pozbawić a t życa wskwtak n'a»
snaisek.

KIESZONKOWIEC GRASUJE!
(S) Szoferrw: Re nholdowi Dordiie ze świf

tochlowc, przebywającemu w orzfdze dtarbo.
wym w Chorzowe w dnu 29 bm. niewiary mu
oprawca skradł z keszeni marynarki 300 zł w
ba.nkncv.ch. które były przeznaczona U wykup
św.adectwa przemyałowago.

OTO 8KUTK1 PiaA WÓDKL
(i) Dnia » bm. w godz nach woesotowych

samochód osobowy korowany pnei aacferj Ur­
ban'«ka ł Chorzowa najechał na będącego w alta­
nie podchm ektiym 76 letniego Frenc.szka Nale­
pę z Chorzowa Obraden a NaJepy nie były gro­
źne. P0 wypadku szofer odw órł Nalepę do do.
mu. W;nę w wypadku ponosi sam poszkodo­
w any.

SPAŁ, A KONIE POSZŁY W POLE.
(S) Dna29bm Józef Benijk s Taro. Gór

stojąc z wozem pairokonflym na vń. 3 Maja w
Dąbrówce W etk ej., mej^c trochą eza*o łdnem­
nął sę w w,«ie Kędy sę obudał, Btwe«ltił s
przestrachem, ii kon e zmkły, 0 «ym ted ta-WB
zawiadomił poleją. W wynku dochodzeń oka­
zało s:c, iż B eniak bodąc pogrążony w amaes.
nym śn:e n t zaprząipł dobrze koni, która ted po­
szły na pcibJ wkie pole. gdaie j» snaleziono. Ko­
nie zwrócono, a na właściciela aporz%daono do­
nesenie za brak nadzoru nad nimi.

Paryż, Londyn, Wiedeń i... Sosnowiec
Niedawno ukazała aią drukiem powieść opa­

trzona frapującym, dla Zagłtbian. tytułem: „So­
anowiec jest takim miastem, jak Paryż, Londyn,
Wiedeń".

Pomijając już treść powieści mniemać można.
że aamo zestawienie stolic Francji, W Brytanii
o.az dawniejszej Austrii musi rozpierać szla­
chetną dumą piersi Sosnowiczanek, tudzież So­
aonwiczan Co nleglejsze grzochom dusze opano­
wać może pycha, jak wiadomo, do grzechów
głównych zaliczana.

I nie było by to rzeczą wielce dziwną. Wy­
starczy pomyśleć: miasto ubożuchne, nie wszy­

stkim zacnym rodakom w Ojczyźnie znane nawet
z imienia, znalazło się nagle a niespodziewanie
w jednym rzędzie obok stolicy świata, za jaką
Paryż jest uważany, sąsiaduje w zażyłej komi­
tywie z metropolią największego na tym świecie
Imperium i za pantrat pozostaje z jednym z naj­
milszych do niedawna miast Europy — Wie­
dniem.

Zawrotowi głowy trudno będzie się oprzeć
ohyba.

Nie dziw. jeżuli lekcsważtnie dojrzysz |ui nie
tylko w oczach Sojnowicsan lecz wszystkich
zgoła Zagłębian Nie dziw, jeżeli odtąd i pobła­
żliwym a tntźe i sarkastycznym uśmiechom mó­
wić będą o innych stolicach naszego kontynen­
tu, no choćby o takim Budnpeszcie słynącym z
urody, o wykrochmalonym na sztywno i bru­
natno umalowanym Berlinie bądl też o patyną
wieków pokrytym ,tarożytnym Rzymie.

Warszawa? — cóż wypadnie ją chyba pro­
tekcjonalnie poklepywać odtąd po ramieniu.

A eo poczniemy i Katowicami, sąsiadem

przez miedzę, na którego może dotychczas spo­
glądaliśmy z ukrywaną pilnie zazdrością?

Przestaniem" ii pewne w ogóle wspominać o
jego istnieniu, tak jak się nie wspomina w do­
mu Nowobogackie!, imienia ubofciego krewnego.

Nie ma col Wypłynęła na„za stolica zagłę­
biowska na szerokie wody si/bciaj, anlżatiby
się tego mogli spodziewać jej mieszkańcy.

Zęby być w zgodzie z sumici ;cm wypadnie
tu »kromnie zauważyć, że antor cytowanej po­
wieści, Edward Kudelski, także (resztą Zagłę­
bianiu, przewidział konieczność położenia zim­
nego kompresu na rozgorąc-kowane nieoczeki­
wanym zaszczytem głowy swych ziomków i na
jednej ze strinic swej książki oświadcza, że „So­
snowiec jest takim miastem jak Paryż, Londyn,
Wiedeń, bo podibnie jak tamte miasta ma swoje
tragedie, swoje blaski i nędza . swoich wielkich
i małych ludzi".

Po trzykroć ma rację p. Kudelski.
Któż nie tna możnych 1 /iclkich Sosnowi­

ozan, któż nie spotyka się co dnia a małymi
„szarymi" ludźmi, zapisanymi w kbięgaeh lud­
ności Sosnowca?

Nia tajne są blaski i liczna nędza, swłaszcia
te ostatnie, stołecznego grodu Zagłębia.

Odłóżmy na kitdyindziej przegląd „blasków"
sosnowieckich i choć jedno spojrzenia rzućmy
na plamy, które mu chluby nie przynoszą.

Plam tych jest obfitość wielka, tak ża chwila­
zdawaćby się mogło, iż niczem sadza czarna po­
krywają całkowicie wszystko to, co jaśniejsza,
piękniejsze w tym mieście.

Pomińmy w tej chwili wszystko to, co Jest
wynikiem ubóstwa, biedy materialne). Spojrzyj­

my, jak też przedstawia się żyoia duchowe, kul­
turalne zagłębiowskiej stolicy.

Wypadnie, zdaje się słowo „życie" zastąpić
nieco odmiennym w znaczeniu, słowem „letarg".
Sosnowiec ucina drzemkę jak się patrzy.

S.iytaicie poczciwego Sosnowiczanina, Ha ra­
zy w ciągu minionego roku wysłuchał odczytów,
ile zwiedził wystaw plastyki, ile razy byl w tea­
trze A może uczestniczył w „środach" czy
„czwartkach literackich"?

Nia pytajmy lepiej o ta rzeczy, bo będą się
rumienili zacni Sosnowiczanie zupełnie nie jak
mieszkańcy miasta takiego samego jak Paryż.
Londyn, czy Warszawa.

A przecież im illo temport, lat temu choćby
trzydzieści inaozej tu bywało. Okupant rosyjski
gnębił wtedy niezgorzej, w każdym poczynaniu
wietrzył dla siebie niebezpieczeństwo a przecież
wtedy bujniejsze było życia duchowa Zagłębia
i Sosnowca.

Nia w czasach odzyskanej Niepodległości,
lecz właśnie w okresie niewoli wybudowany zo­
stał z drobnych składek taki n p „Dom Ludo­
wy

", z którego promieniowała kultura rodzima
w postaci żywego słowa, śpiewu i muzyki.

Nie kiedy indziej, lecz przed latami Wielkiej
Wojny stanął w innej dzielnicy, dzielnicy podów­
ozat wybitnie robotniczej, okazaN gmach Zw
Narodowego Robotników, i piękną salą przezna­
czoną na widowiska, koncerty i t p

(leż tam odbyło się później, w latach wojny,
głodu i pruskiego ucisku, koncertów, przedsta­
wień i tak zwaaych akademii?

Ila razy wychodziło się t tego gmachu po­
k.lepionym na duchu, t brzmiącymi jeszcze w
uszach słowy „Jeszcze Polska nia zginęła!"

A może ktoś spyta, oo się stało a sosnowiec­
ka „Lotnią" Inb „Si*1ec.tim Towarzy­

st we m M uzyczny m"?
W pamięci starszej geueraafi Sosaowieaca

napewno nie zatarły się piękne, na wysokim po­
ziomie postawione koncerty *spomnUnyoh to­
warzystw. Słuchało się wtedy Barccwicza, Mel­
cera, Michałowskiego, albo też na miarę euro­
pejską zakrojonych koncertów muzyki religijnej,
organizowanych w wspaniałej, a dziś już nia ist­
oiejącej, sali Klubu Towarzyskiego w Sielca,
przez niezapomnianego ś. p . prof. Jakubowicza.

Smutnie się robi na duszy, gdy się pomyśli,
że po dwudziestu latach niepodległośoi życia kil*
turalne Sosnowca, jeżeli nie cofnęło się do po­
z;omu jakiegoś Pińczowa, to w Każdym raaie nie
wiele, bardzo niewiele rozwinęło się.

Na dowód, że nie jest to gołosłowne twier­
dzenie, wystarczy wskazać na losy teatru sosno­
w eckiego. Odkąd pamięć lud tka sięga, zawsze
musiał się on borykać a trudt.ościami natury
materialnej Od szeregu jednak lat miasto sub­
wencjonuje tę placówkę kulturalną Sądzić by
więc można, że w tych warunkach jedyną po­
ważniejszą troską dyrekcji teatru powinna być
tylko kwestia doboru odpowiedniego zespołn i
r epert uaru.

Tymczasem jakże żałośnie przedstawia się
rzeczywistość. W minionym sezonie 1*37-38 bo­
daj o dwa miesiące wcześniej adwieazoao przed­
stawienia, bo nie było w kasie pieniędzy aa o­
płacenie gaż aktorskich.

Z górą stodwadzieścla tysięcy mieszkańców
liczące miasto nie może zapewnić noraaaloeł •­
gzystencji jednemu teatrowi.

Czy to nie jest wystarczającym świadectwem
ubóstwa duchowego Cosnowiczan?

Niestety, S«.s cwiec nia ie», takim miastem
jak Paryż, Londyn Wiedeń. Nie jest miastem
które można by postawić w jadrym rzędzie c
W,lnem, Lwowem, Poznaniem tub choćby Byd­
goszczą, T oruni em

Sosnowiee — tu miastu, gdzie tętao fyałą
kulturalnego ledwu się wyeusjwŁ ¥,Ć
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Prnda o godł. ?0­ .. I.Kto w Nohunf *.
Ciwłrtłk o godi. 30: „Lato w Nohant".

„Wesołek Sylwestrowy" w Teatrze im. St.
Wyspiańskiej w Katowicach.

Dl di w BOBOtt o godulnla 23 piMpIpain. wazywy.
•tAnj w wennlym naatroju chcą pnw t;n' Nowy Rok, nu
riwl* nuayrtno lanrrma p. J. ...luk »l« bawi! In a e
tawli1", lnrgaiilznwana, przez- artyaKiyi teatru Im. St.
WyrplanaklpR-n. Na bogaty, r*1*" IWUWrU I dowcipu
Wfcidr. Iloi*. •!« numery wkuli*-, tmi/o i-zn» - tniu-o/ne,
znakomita akecze. migawki I monologi. A wiec wazy­
aay Mawia aa niezawodnie w Noe S> lw>-ntr >u u w len
tira Im Pt Wytplinak ego. Rdllł part; god/ln aperizą
• ar<

">d emlechn I og.MreJ wraoluścl. — BWoty do nabycia
V kanie teatru, tal. KM O.

„Nowy Rok"
w Teatrze im. St. Wyspiańskiego.

Teatr ttn. St . Wyspiańskiego rozpoczyna Nowy Rok
najwlckazyml aukcraaml o»tatn'ch tygodni. W godzi­
nach popołudniowych o godz. 1« n ezu-ównsme arcydzie­
ło A!, hr Fredry ..Pan Jowlalakl" w premierowej oh­
a.tdzte. O godz. 10 Cl« zfley ule stale ro.inn.rym powo­
dzeniem „l.ato w Kohaut" JaroalnwH Iwaszkiewicza.

Mira Zimińska i Eugeniusz Bodo
w Katowicach.

ryat np ia. i

Osobliwy fenomen
Śląski górnik z sercem po prawej stronie i żołądkiem...

w piersiach
(Piech) Na terenie Górnego Śląska w

jednym ze szpitali Spółki Brackiej prze­
bywa niezwykły pacjent, swego rodzaju
fenomen, który stanowi dla medycyny
wyjątkowy przykład z patolc*ii. W da­
nym wypadku idzie o typ neuropatyczny.

Sprawa przedstawia się następująco:
chory pracując w roku 1918 jako górnik
na jednej z kcpalri śląskich został nie­
szczęśliwie przygnieciony do stropu przez
naładowane węglem wózki. Wskutek
silnego zgniecenia część żołądka została

Nie mogli sie pobrać,
więc postanowili umrzeć

We wtorek 3 atyerr
Im. St. WyaplanaklełO w Katowicach dwa
anny nle.rownana prflniarka I bałmnryatl
mlnaka I rnakomlty 1*1 partów ulubiony artysta
mowy, awl.tny komik F.uaenluaz Bodo. W progri
bumnr-ploaenka I Mirt, — Trzy fortepianie, Tod
Sygety nskl.

Chorzów, 30. 12­
W ub. czwartek w Ios<ie rados^ow,kim w

Kochłowicach ptzechoJnie dokonali n <r:ure­
jjo odkrycia. W zaroślach zna-leziono bez
pizytomności dwie młode osoby.

Zaalarmowano policję, która stwierdziła
że są to 22-letnia służąca Waleria Cieśla­
kówna z Chorzowa I (ul. Wolności 70) i
je' narzeczony 23-letni Teodjr Belda, odby­
wający obecnie służbę wojjkową w Sambo­
rze Nieprzytomnych kochanków odstawiono
do szpitala hutniczego w Świętochłowicach,

deskach teatru gdzie udzielono im pierwsze) pomocy. Do­
|*7JJjL,ki'i j chodzenia wykazały, że młodzi ludzie usiło­'

wałi popełnić samobójstwo na tle miłosnym.

TEATR NA PROWINCJI.
lak 2 Mywali 103» o «od.lnl«

rcznta o godz. 15 30: ..Krawiec

ŚTRZFl.rE - pla.Uk « stycinta o godi. 15.30: „Kra­

CIESZYN - pnnlad
ll.Sn­ ..l.»to w Nnhant

OrOI.E - płatek (I

ajadkobiercy".

wtec '

MIEJSKI DOM l UDOWY w Chonowie.
„Chór Dana" w Chorzowie.

Po wielkich aukceaarh odnlcalonych za neeanam. ł*y­
•Upl w lołpnnym oblezdzle jedyny raz plerrnwnuny
chor Pani w Mlejaklm nomu Ludowym w n'ednele.
I atycanla 1M9 r. o gnd . 20. W programie wlec7(>ru
cajnowazy taniec Lambelh - Walk I wiele Innjch no­
wych przebojów.

REPERTUAR TEATRU:
Wtorek t atycznta o godz. 20- „Lato w Nohant" ­

przedatawleole popularne. Abonamenty I bony zniżko­
we warne.

KINOTEATRY w KATOWICACH:
od dnia 30 grudnia.

TATITOL­ . .Slowiczek".
CASINO: ..Wakac
COLOSSEIM: „8
Sł.ONCE: „Naaza żoneczka".
STYLOWY: „Dla c eble Sencrlta".
l'NION: „Skrzydła nad Honolulu".
ZORZA: „Vtrdl" i Renjomlno O gil.
7.\t.r,1.E — R AJ: „Ulan księcia Jnzefa" I „Kra]

•llcscl"
ZAWODZIE - ATLANTYK: „Tygrya Kltnapuru".
BOGUCICE — BAJKA: „Wrzos" I „Czardaaz".

Inne miejscowości:
BIAŁA - MIEJSKIE: ..Nasea Joneczka".
BIELSKO - APOLLO: ..Czar nocy majowe]".—

BIALTO: ..Królewna Snlezkn"
BIELSZOWICE — ŚLĄSKIE: „Burg - Tbenter" oraz

„Kawiarnia na granicy".
CHORZÓW - APOLLO ­ „t, m:llonow azukn gpndko­

blercy" i „Poazuklwany bohnter": ­ ROXV: ..Córka
rnnehora" I ..Pe.nslonarka". DELTA: ..Ptasznik z Ty­
rolu" I Przeklęty skarb". — MALTO: ...lej obrońcy"
J „Huragan". ­ COLOSSEUM: „Dla Ciebie Senorlto"
oraz „Prokurator Andresl".

CHRORPACZOW - ŚLĄSKIE: „Bacarola" I „Prz7­
fOda w Sz angh aju".

HAJDUKI W. ­ ŚLĄSKIE: „Pensjonarka" oraz II.
«QMe „Olimpiady".

JANÓW — SLOSCE: „ludyjekl grobowiec" II ezeać.
^Rose-marle".

LIPINY — CASINO- „Heldl". — C0I.OSSBUM:
„Pt-eznlk f. Tyrolu" I .Przeklęty akarb".

MYSŁOWICE - ODEON: „?.ebrak w purpurze".—
HELIOS: „Lord Je«»".

MYSŁOWICE - COLOSSEUM: „Blaly motyl" oraa
„Wyspa iknzańcflw".

MYSŁOWICE - ADRIA: „Llet polecający" I nad­
program .

NOWY BYTOM — PATRIA: „Nasza aporka" oraa
„rrzygoda w Szanghaju .

NOWA Will - PIAST: „Paweł I Gaweł" I „Zbrod­
nia w Mnnte Carlo".­ SIENKIEWICZ: „Dzlewczatko
I Vnrlete" I „Czarny kslełyc".

PIEKARY IL, - APOLLO- „Proces dr. Derugl" oraz
„Grzech młodości".

PIEKARY AL. — UCIECHA: .,W cztery oczy" I
. TrieJ nicponie"

PIOTROWICE — PIAST: .Moje szczęście to ty" I
„Cznrny księżyc".

RADZIONKÓW - CASINO: ..Gehenna" oraz .Byłam
•zplea: em"

RUDA SL — BAŁTYK: ..Przeklęta" I „Pomylony
lok at or"

RYBNIK — APOLLO: ..Naaza Joneczka" I „Wyspa
skazańców".­ ŚWIT: .Hrabia Kelner" oraz ..Piekło
Sahary". ­ HELIOS: „Audiencja w tazlu" oraz „W
kryjówce Dav« on a".

SZOPIENICE - HEL: „Miłość w dżungli" I „Ody
gwlnrdy zapłoną"

ŚWIĘTOCHŁOWICE - APOLLO: „OatroJnlc i mi­
łością" orar. „Chlńakl brylant".­ COLOSSEUM: „Czar
nocy majowej" oraz „Zamknięty świat".

TARN. OÓRY - ŚWIATOWID- „Druga młodość".—
ENROPA: „Arer.a tycia".

Narzeczeni nie mogli się pobrać, wobec cze­
go postanowili wspólnie umrzeć. Oboje u­
dali się do lasu radoszowskiego. gdzie poło­
żyli się na trawie i napili się kwasu solnego
Beld pozostawi) list pożegnamy do rodziców
narzeczonej, w którym zaznacza, że swoje
oszczędności w kwocie 50u zł przeznacza na
nagrobek dla niego i narzeczonej Beld do­
magał się umieszczenia na pomniku napisu:
„Zakochanej parze wieczny odpoczynek"

Desperacką parę przewieziono do szpi­
tala miejskiegu w Chorzowie, gdzie znaidu;e
się pod opieką lekarską Sttn narzeczonych
jest bardzo groźny Lekarze ma;ą jednak na­
dzieję utrzymania ich przy życiu.

Wielki pożar w centrum Katowic
Katowice 30 grudnia.

W czwartek wieczór kolo g^dr. 22 .45 w
składnicy sukiia Zipscra zam.riszkałego w
Katowicach (ul. 3 Maja 7), wybuchł pożar.
Zaalarmowana straż ogniowa przybyła
wkrótce na miejsce pożaru i przystąpiła do
gaszenia ognia. Pożar zniszczył większą
il^sć materiałów na ubrania nagromadzo­
nych w składnicy, wartości około 15 000 zł.

Przed płonącym sklepem zgrom adziły

się tłumy, obserwując rkcic rarankową stra­
ży pożarnej. Zaznaczyć należy, że w po­
dwórzu budynku ol jętego pożarem znajdu­
je się kino, któremu na szczęście ogień nie
zagrażał.

W toku dochodzeń ustalono że pożar
w składnicy Zipscra powiał od silnie roz­
paloi.ego pieca. Akcja ratunkowa trwała
przeszło godzinę. Ofiar w ludziach na
szczęście nie było.

wparta po rozerwaniu przepony pod o­
płucną, do klatki piersiowej. Dzięki u­
trzymaniu ofiary wypadku, wspomniane­
go górnika przy życiu, stanowi on iedvną
na świecie żyjącą istotę, posiadającą żo­
łądek w piersiach a serce po prawe;
stronie.

Niezwykłą ofiarę wypadku zbada m
w swoim czasie we Wrocławiu, skąd na­
stępnie wysłano do uniwersytetu w Hei­
delbergu. Na koszt klinik i zakładów
naukowych powędrował fenomen do Pa­
ryża l innych stolic poważnych wszech­
nic medycznych i był również badany w
Krakowie przez prof. Rutkowskiego.

Dziś chory o sercu po prawei slronie,
dzięki zabiegom lekarzy stosujących wo­
bec niego specjalną dietę, mniei narzeka
na bóle żołądka, wykonywującego swe
funkcje trawienia częściowo w ktaire
piersiowej i częściowo w iamie brzusz­
nej. Co ciekawsze, że dotv~hc/a« nikt
nie pokusił się na przeprowadzenie za­
biegu operacyjnego, którego celowoś.T a
zatem skuteczność jest podobno wątpli­

•JARMARKI I TARGI W PSZCZYNIE
W ROKU 1939.

(P) Ustskny ke-lenda-rz jsrmaifków i tarjrów
na byd!o i ken e w Pf-zczyne na rnk 1939 prze­
w<2oJ» tiMrUipuJs}** ta** bydlle;e: 4 styczna,
8 totejfo, 8 marca 12 kwetna. 10 maj«a. 7 czor.
w?«a. 5 l'p:a,2s:

cpn a. 6 w-rześn a. 11 paźrlzer­
n 'k8- 8 l'#tt|pida. 6 łrodmia, zos jarmarki: 18
kw:et.n«, 6 1 p;a, 12 października,

•rwhn'k

Trup na torze kolejowym
Rybnik 30 grudnia

W nocy 7. czwartku na piątek znalezio­
no na szlaku kolejowym Niedobczyce Wieś
— Niewiadom w pow. rybnickim zwłoki
2C,­Ietniego Alfreda Szeithauera z Niewia­
domia, który został przejechany przez po­

ciąg osobowy, zdążający do Rybnika o
godz. 23.45. Zwłoki zabezpieczono na miej­

scu do dahzych dochodzeń . Przyczyny
wypadku nie ustalono, lecz według wszel­
kiego prawdopodobieństwa jest to akt
śmierci samobójczej.

*><*rzvna
WSTYDZIŁ SIĘ PRZYZNAĆ, ŻE GO KREWNI

OKRADLI.

(P) Di-cgą wywiadu poiFc/a w Wcszczyca«h u.
stella. że jeszcze w dnu 7 lstop­sdarb ogo­
(Tzne 6.30 w<s2l0 dwuch zamaskowanych osob­
ników przez nezomkn ęte dmv: do mieszikan a
Francszika Szwedy w Zgin'ai i zsiądełi cd ne.go
wydania kwoty 4 000 zł. Kędy Szweda odmówi
iżsdain u, jtótti z osebntów wdeł gę do sizafy '

ZEibrał a nej 230 sł gotówiki, po czyni s.prawcy
bea za*tostw-an'a jtUt tcolsciw.ifc teroru cddolili
s f do łanu w k enumku Gołymi. Szweda zapy­
tany, dllacteigro nie z-ylosił o napad'z'4: policji, za­

podał, że wypadek pragnął zamilczeć, albowiem
w sprowcach ntipmaH swych krewnych Alrjze­
go Szwed'?, przebywającego obecne w we/zenu
za kiradzfż i Jsn>3 Krera — obu ze Z^cn a, prze­
ciwko k!órym wszczęto dochedzen a.

WAŻNE DLA OKOLICY MIKOŁOWA
I PSZCZYNY

(P) Naszym a'bonentcim udzeilmy bezipłatnej
porady w M kclcwie w p;>n edz etek, 2 sy-zna
1939. do po!uiin'a od gedz. 8 d; 11 w CrberSfy
K-cikcwsk ej p J^na K ela, przy nJ, Kra>kow-k ej
23 (przy targcwsfcu), a w Pszczynę we w;o­
•rete, dna 3 styczna 1939 reku do potodai^ .>d
gedz 8 d0 11 w resitauraoji p. Stan. ćwickj w
Douwu Ludcwyim (dewmiej Balas), Nowy Targ

WAŻNE DLA RYBNIKA I OKOLICY
(R) Nawyra abonentom udzeJimy bezpto*n*>ł

prredywRybnku w sebntę dna7styzi*
1930 reku do polud­,

'a odgodz8do11wre.
staurecj­

' p Antoniego Wieczorka przy ul. R-^c

bor&k.ej 11.
POŻAR W GODOWIE.

(R) W dii u 2tł bm. na strychu demm górn'­
l(a FrancAzka S e.*cńsk'eg0 w Gcdowe wybuchł
pciar ' HTMCZyl dach craz sprzęly gospodarcze.
Szikoda wynosi okcł0 2 000 z! Zcchcdz' podejrzę
n'e. że pożar powstał nwkutelt wadlwej konstruk­
cji komiina.

ZŁODZIEJ I PASER W POTRZASKU.
(R) Na szkedę Marii B:

elawnej w Rybniku
skr8dz'onc „statno serw:s porcelanowy oraz cen.
ny nb ór f ilateil atyczny Zarządzone przez policję
dcchrdzen:a przyezyn ły s'ę nctylko do uijawn e­
na zlcdiz'ejki aJe i pasera, któremu skrodz rne
rzeczy cdfb^ano i zwrócono PoniktKkwanej. Na
winowajców sporządzono donies'en

:e karne.

Rybnickie centrale „odmładzania"
koni

Re.Vio"wy •mapdfteir konf w B'el«km pr?e^'flł
d0 prcfcoraihury w Rybn ku 6 ks ąiżeczeik ew den­
cyjnych kcn\ w których sfslszowano wek zw e­
rząt, rcimiadzając ich n'era« o klika lat. Wcbec
tego, że wszysiike w tak n elegalny spo?ób cd­
milcdzone \oyn e pochodź ły z p:watu rybn'ck:e­
gr>, przypuszczać naJeży, i rybneke stanowi cen
tra^.ę bondy fałszerzy ks'ą.żeczck ew dencyjnych
koni. Zarządzone nezwloczn e dochodzenia *
stailą niebawem rzeczyw-sty stan rzeczy.

2 dziejów kalendarsa
Rachuba czasu w starożytności polegała
dokładnych obserwacjach mchu słońca

dżin, 49 minut i 16 sekund, która to długość
jesl mniejsza od średn ego roku juliańskiego

i księżyca- Niektóre narody starożytne przy-1 o 10 minut i 40 sekund, ale w ciągu 135 lat

CO GRAJĄ W KINACH W SOSNOWCU
EDEN: „Brawura".
ZAOł.ĘBIE: ..Rena".

WSZY'"V PAMIĘTAJ*"*
0BB0N": NARODOWYM ^

MB 3.#W

jęły jako podstawę kalendarza księżyc, ukła­
dając t. zw . kalendarz księżycowy, do nich
należeli Żydzi i Arabowie. Kalendarz słonecz­
ny znany był u Egipcjan, Indusów i Rzymian,
zaś Gre-ry w obliczeniach czasu trzymali się
obserwacji zarówno słońca jak i księżyca.

Z różnorodności podstaw obliczania wyni­
kały różnice w u-stalaniu momentów począt­
kowych, długości okresu rocznego i t. zw. lala
przestępne. Przez wiele lat starożytni nie u­
mieli sobie poradzić z wyliczeń em różnicy,

Iklórą się dziś określa, jako rok przestępny.
Dopiero Juliusz Cezar, którego zasNiija jest
stworzenie t. zw. kalendarza juliańskiego
ustalił przyjęcie co cztery lata jednego dnia
dodatkowego, okreśi&jąc długość roku na 365
% dni Kalendarz juliański przetrwał prawie

••••••••• i 1500 lal, aż do czasów papieża Grzegorza 13,
2B 'uNLUFZ który przeprowadził całkowitą reformę kalen­
KONT0 P. K. O . i darzą, polega:ąca na przyjęciu za podstawę

'•blłoseń średni rok, trwający 38S dni, 5 go­

daje cały dzień Ftóżnioa pomiędzy kalenda­
rzem dawnym, juliańskim, a nowym grego­
riańskim polegała na skróceniu poprzedn ego
systemu o 10 dni, stanowiących różnicę po­
między dawnym, a obecnym układt-m słone­
cznym Z chwilą ustalenia nowego kalenda­
rza gregoriańsk ego data kalendarzowa prze­
skoczyła więc o równe 10 dni

Kalendarz gregoriański został wprowadzo­
ny w tym samym czasie w czterech państ­
wach, mianowicie w Polsco, Italii, Hiszpanii
1 Portugalii. Było to w roku 1582. Francja
przyjęła nowy kalendarz w dwa miesiące pó­
źniej, Bawaria, Szwajcaria i Niderlandy w r.
1583. protestanckie Niemcy w r. 1009. Anglia
w 1752, a Szwecja w 1753. roku. Dla ścisło­
ści podkreślić należy, że kalendarz gregor ań­
ski tworzy również różnicę kilku dni przy­
byszowych i dlatego niemożliwym jest ulożo­
nie kalendarza t. zw wiecznego dłużej, jak
na 30 tysięcy lat, gdyż po tym okresie znów

powslaną różnice, wprowadzające nieścisło­
ści w obliczeniu czasu Mimo to kalendarz
gregoriański jest pfzvięty prawie w całej Eu­
ropie, za wyjątk;em Rośli Sowieckiej i kra'ów
ba'kańakich, gdzie istnieje Ł zw. obrządek
nowo-grecki. Obnk kalendarza gregonań-kp­

g<j istn eją dwa kalendarze. «lanow:ące pod­
stawę obliczenia czasu u narodów wscho­
dnich więc nrzede w«zv«lkim u Arabów i Ży­
dów. Kalendarz arabski jest 12-m;r>Vęcizny,
o 29 i 30 dniach nanrzemian Faza 30-lelnia
posiada 11 lal przeslennych o 355 dnach a
19 — zwykłych o 354-dniowych Kalendarz
zvdowskl jesl podobnie, jak arabski, księżyco­
wy, o 12 miesiącach 29 i 30 dnowych. Faza
19-lelnia ma 7 lat przestępnych.

Jednym z najbardziej charakterystycznych
kalendarzy. klórv przetrwał tylko w historii.
był kalendarz Wielkiej Rewolucji Francuskiej,
został on stworzony w r. 1793 obejmując pe­
wien okres wstecz Był on w użyciu przez 14
lat. tj. do roku 1806; dzielił się na 12 miesięcy
po 30 dni i 6 dni uzupełniających Miesiące
dzieliły się na dekady i nos'łv nazwy ustalo­
ne przez Konwencje Narodową w roku 1793
Dzień ostatni w dekadzie był uznany jako
świąteczny. Om.
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HA SYLWESTRA O CHHOBOKA

Tradycyjnym zwyczajem w dniu w dniu 81
grudnia znana ze swej solidności i taniości restau­
racja i kawiarnia Gustawa Chrobaka w Katowi­
cach pi. Miarki 2 urządza „W elki Wieczór Syl­
westrowy

"
. P ierwszorzędny zespół muzyczny bę­

dzie przygrywał rozbawionym i tańczącym go­
ściom w takt walców, tango, fox-trotów ibd Boga­
to zaopatrzony bufet zadowoli wszystkich. A więc
wszyscy spotykamy się na Sylwestrze u Chro­
barzka, by z lekka zalać robaczka, (o)

Sobota, dtila >l.gc gmdnla t«HW r. *tr. n

BMMffAM
• •

CHCIAŁ UMRZEĆ. WIĘC WYPIŁ
DENATURAT.

(B) ffidwtm Mars-zsłek z B«łej (ud. Xl listo.
tóa) w eta u 28 bro us łowal por^m'i sa.mrWJ.

*tw0 przez wyp
'
cie większej ilcści deinatnwatu.

Saaedw desperata zaaflairmow«ii w pcrę pogoto­
wie rałimkcww, które przewiodło go w stanie
c:c*k:m d0 snptefla w Biaiej. Życim jego nie za.
gr&Aa areibeap eczeftstwo.

MIEJSKI TOR ŁYŻWIARSKI W BIELSKU.
(B) M^stra* bielski, który przejął w ostat­

nim Kfl»'« lcdow-:«(ko przy ul. Woj. Graźyńskie­
gr, w B eOsflcu z rfjtk niemieok eigo tu WiflMJl#M.
obnrtyił ceny biotów wwł«pu Obecu:e wsteip je­
dri orał/owy na lodow'siko dfla dcircsrych w-yncsi
60 f?i-c*zj», dHs rjzeci i młod^eiy szMnej 25 g»r.
B fety sezonowe da dorosłych 12 zł, dfla młodsie­*y6zł.

Spadła ze schodów i poniosła
śmierć

67-fetnia Franciszka Wiecheć, schodząc
te schodów w domu przy ul. Żywieckiej w
Białej—Leszczynach potknęła się i spadając
doznała pęknięcia czaszki. Staruszka ponio­
sła śmierć na miejscu.

Iggigtg

Teatr polski w Bopminie

Z posiedzenia podkomisji pracy i opieki
społecznej Sejmu Śląskiego

Podkomisja pracy i opieki społecznej roz­
patrywała pod przewodnictwem posła Kubika
sprawę rozciągnięcia mocy obowiązującej o­
golnopolskiej ustawy o czasie pracy na gór­
nośląską część województwa śląskiego. Na
posiedzenie komisji zaproszeni zostali przed­
stawiciele związków zawodowych pracowni­
ków fizycznych i umysłowych celem wypo­
wiedzenia swej opinii o korzyściach względ­
nie ujemnych skutkach, jakie wywołać by
mogło wprowadzenie tej ustawy.

Przedstawiciel ZZI'LJ p. Gut wypowiedział
się za wprowadzeniem ustawy, wskazując
przede wszystkim na korzyści płynące z usta­
wy dla pracowników umysłowych oraz na
przepis art. 16 ustawy przewidujący wyna­
gradzanie za godzHiy nadliczbowe 1 pracę w
niedzielą.

Przedstawicie! PZP. dr Gawlik wypowie­
dział sie równie* za wprowadzeniem tej usta­
wy na Śląsku- Jedną z dodatnich stron tej u­
siawy jest przymus wynagradzanie godzin
nadliczbowych.

Reprezentant ZPZZ. p. Sitek uważa usta­
wę za niekorzystną, a to z kilku powodów
Przede wszystkim ogólnopanstwowa ustawa
przewiduje dla niektórych kategoryj robotni­
czych czas pracy, wynoszący 10—12 godzin
dziennie, przede wszystkim dla t. zw pogo­
towia pracy, podczas gdy obecnie obowiązują­
ca na Śląsku ustawa ustala 8-mio godzinny
dzień pracy dla wszystkich kategoryj robot­
ników, a praca poarj 8 godzin jest dodatko­
wo wynagradzana na mocy umów zbioro­
wych, chociaż ustawa tego nie reguluje Pol­
ska ustawa przewiduje wynagrodzenie za nad

Napad na polską świetlicę
w Gamowie

W trode. dnia 28 grudnia odbyło się w Bo­
g"umin:e na Zaolziu pierwsze w dziejach tego
miasta przedstawienie polskiego zawodowego
teatru. Na inaugurację społeczno-kulturalnej
pracy na tym nowym terenie. wvbral Teatr
Polaki im. St- Wyśniańsklano a Ka«owio —• «,
komedie A. Fredry „Damy i Huzary

" i urzą-jły obrazy Kanclerza i Wodza Rzeszy Nie­

Prasa polska Śląska Opolskiego donosi:
„Kilkakrotnie zajmowaliśmy się aa ła­

mach naszej gazety sprawą przetrzymywa­
nych w obozie koncentracyjnym braci Je­
gliczków z Gamowa, pow. raciborskiego.
Krewni i przyjaciele nadaremnie oczekiwali
ich powrotu na święta Bożego Narodzenia
Za to krótko przed gwiazdką poruszył ich
nowy wypadek, który obecnie zamieszcza­
my, nie chcieliśmy bowiem świadomie pisać
o tym na święta.

W dniu 21 grudnia br. wieczorem wdarła
się do miejscowej świetlicy polskiej grupa
młokosów (przeszło 10) w wieku szkolnym
albo nie wiele starszym. Niepożądani „go­
ście" ci wynieśli urządzenie i meble ze świe­
tlicy, które następnie przewieźli na szosę
przed podwórze jednego z naszych gospo­
darzy. Ściany świetlicy, niedawno odnowio­
ne, zostały uszkodzone, na podłodze leża­

dzil to przedstawienie bezpłatnie.
Przedstawienie odbyło s:ę nastroju

szczególnie urorzystym i serdecznym, ponie­
waż było ono pewnego rodzaju rekompensa­
tą za zawód, jaki spotkał publiczność bogu­
nróską — raz z powodu odwołania zapowie­
dzianego występu Baletu Parnella, a powtóre
z powodu odwołania przyjazdu teatru kato­
wickiego — wyznaczonego pierwotnie na dz
18 grudnia. W dniu tvm jak pisaliśmy uległ
autobus wiozący zespół artystyczny Teatru
— zamarznięciu pod Żorami, w następstwie
czego musiano przedstawienie w Boguminie
odwołać

Te odwołania dwu polskich zawodowych
teatrów na Zaolziu usiłowały wykorzystać
wrogie Polsce elementy. Wyrządzony w ten
sposób mimowolny zawód społeczeństwu nol­
sk>mu, naprawił Teatr Polski im St Wy­
spiańskiego ofiarowując Rogunrnowi w dniu
28 grudnia br. przedstawienie bezpłatne.

Zorganizowaniem onegdajszego przyiazdu

mieckiej Hitlera i Wielkiego Marszałka Pol­
ski J. Piłsudskiego, które normalnie wiszą
w świetlicy. Obiecujący cl młodzieńcy nie

zdążyli już widocznie wykonać całej roboty,
gdyż natychmiast uciekli. Weszli oni do
świetlicy prawdopodobnie przy pomocy pod­
robionego klucza, taki klucz bowiem znaj­
dował się w zamku, jak to stwierdzono bez­
pośrednio potem.

Wypadek ten został podany do wiado­
mości miejscowemu policjantowi i jesteśmy
przekonani, że odpowiednie władze nie o­
mieszkają pociągnąć winnych do odpowie­
dzialności, aby zapewnić na przyszłość na­
leżyty spokój kulturalnym urządzeniom lud­
ności polskiej. Dziwi nas tytko, że policjant
nie chciał przyjąć zgłoszenia o tym fakcie
tego samego dnia i sprawę odkładał tak, że
protokół został spisany dopiero w piątek,
23 grudnia.

W całej tej sprawie trudno Jednak jest
uwierzyć, aby wspomniana grupka młodzi­
ków z własnej inicjatywy wzgl. też z wła­
snego wymysłu miała się dopuścić tego ro­
dzaju czynu. Komu więc zależy na tym, aby
utrudniać życie i pracę ludności polskiej w
Gamowie? Ten ktoś albo ci nieznani są w
każdym razi* za ten fakt odpowiedzialni"

godziny, z wyłączeniem jednakże niedziel I
świąt. Obecnie robotnik pracujemy w niedzie­
lę otrzymuje dodatek 50 proc., po wprowadze­
niu ustawy otrzymał ny tylko dodatek 25 pror
centowy Ponadto zachodzi obawa, że po wpro
wadzeniu uslawy pracodawcy zechce, w przy­
szłości z umów zbiorowych wyeliminować
wszystkie te obowiązujące obecnie korzyst­
niejsze postanowienia, które nie wynikają r
ustawy.

W imieniu ZZZ p. Wilcayński sprzeciwia
się wprowadzeniu ustawy,, która ooprawda,
jest niewątpliwie knrzy«tna dla pracowników
umysłowych, ale zawiera wiele mankamen­
tów z punktu widzenia pracowników fizycz­
nych.

P. Szostak w Imieniu ZZP. wypowiada
się za rozciągnięnem ustawy wakaatuąc na
odnośną uchwałę komisji porozumiewawężej*
Związku Pracowników Umysłowych.

Przewodniczący p poseł Kubik przypomi­
na, że ustawa o czasie pracy <>b"wązujp już
na części cieszyń«k ej województwa śląsk ego,
a ostatnio została wprowadzona równ.eż na
S'ąsku Zaoiziańsk.m Powstaje jednak wątpli­
wość, czy obowiązuje tylko same ustawa, czy
też wszystka dodatkowe rozporządzenia B'ti­
ro Sejmu zwróciło się o wyjaśnienie tej spra­
wy do Inspektora Pracy Co się ty^zy wyna­
grodzenia za godziny nadliczbowa, to zdaniem
p Kubka art 16 nie przewiduje wyraźnie 50
proc dodatkowego wynagrodzenie za pracę w
niedzielę i święta 1'mowy zbiorowe wyraźnie
zastrzegają taki 50 proc dodatek, a ponadto
za 4 święta w roku 100 proc dodatek Rów­
nież dla pogotowia pracy ustawa test n'»swu
rzv«tna Obecnie obow ązuje w przemvśl>' hut
niczym umowa według której robotnicom
pracującym po 10—12 gedzin płaci się doda*
tek w wysokości do 30 proc. Rozporządzeni*
nykonawrze traktujące o pogotowiu pracy
nic me mówi o dodatku W 1987 wyszło ee*
prawda roznorządze-nie nakładające obowią­
zek wynagradzania robot nk 6 w pracujących ,
ponad 8 gorlyn w górnictwie, ale o innych
kategoriach robotników nie ma tam mowy.

Przemawiali jeszcze inni przedstawiciele
związków za i przeciw wprowadzeniu usta
wy.

Echa cygańskich porachunków
Sad Apelacyiny zatwierdził wyrok przeciwko cyganowi Styrkaczowi

Katowice, 30 grudnia.

W dniu wczorajszym na wokandzie Są­
du Apelacyjnego w Katowicach znalazła się
sprawa cygana Karola Styrkacza, który w
maju ub. roku w lesie w Moszczenicy (pow.
rybnicki) zamordował drugiego cygana O­

Teatru"— zajął się z ranrenia Macierzy S/kol-1 borowskiego, strzelając do niego dwukrot­
nie z rewolweru i zadając mu siekierą cios
w plecy. Krwawa tragedia cygańska roze­
grała się na tle sporu o piękną cygankę
Amelię Majewską, w której obaj cyganie się
kochali. Majewska była początkowo narze­
czoną Ozorowskiego. Po niejakim czasie
poczęła darzyć względami Styrkacza.

sk ego, lecz tylko zranić. Tłumaczenia te ' Apelacyjny zatwierdził wyrok pierwszej
osk. Styrkaczowi nic pomogły wiele. Sąd , instancji w całości.

rwjnej kierownik mlelscowei szkoły wvdzłato
wef p. JL Kecur. Salę teatru wypełniło 650
osób.

Publiczno** składała się zarówno z Polo­
nii młeUcoweł, fak i prtvbvłvch z Rychwał­
dn. PnrPowa a nawet rodaków z za kordonu
Gruszkowa Całe piękne przestawienie olby­
ło s;e w atmosferze nlozwykłego entuzjazmu
1 braw, zebrane! publiczności.

Przed przedstawieniem lak 1 po ]ego za­
kończeniu przemówił p, A. Kocur — w'

ta|ąc
gorąco cały zesnół Teatru. Dvr. Sobański za­
znaczył w odpowiedzi, •* oelem nrzyłaadów
Teatru — łeał uornntowanie polskości na kre­
sa'* zachodnich I utrwa^nie zanfania do
po'-V

'«i sztuki i umiłowania wszystkiego, co
polskie.

|0Mffl«»ft­
STOSOWNA CHWILA

Zdradzony Ozorowski, dysząc zemstą
do niewiernej narzeczonej, zwabił ją do la­
tu koło Moszczenicy, przywiązał ją do
drzewa, po czym brzytwą zaczął ranić jej
ciało, obcinając jej koniec nosa. Zeszpeconą
i ciężko pokaleczoną cygankę znaleźli nie­
przytomną w lesie cyganie z pobliskiego
obozu. Styrkacz na widok zeszpeconej ko­
chanki pobiegł do namiotu Ozorowskiego i
strzelił do niego dwukrotnie z rewolweru.
K>dy ciężko ranny cygan usiłował ratować
s:e ucieczką, Styrkacz pobiegł za nim i do­

— Wie pan, z moją pamięcią jest coraz ' bił go siekierą. Zbrodniarz ukrywał się
gorzej. Nic dziś nic pamiętam co działo się pr?ez dłuższy czas przed ścigającą go poli­
wczoraj. IrH I dopiero we wrześniu r. o. przvpadko­

— To doskonale się okłada. Niech mi j wo udało się policji wpaść na jego ślad koło
pan pożyczy do jutra 100 złotych.

Redaktorzy działów:
utytła Gospod w cne" — Kar.rrnąri Wazgowtkt
„Z Ilu i Kopalń" ­ Józał rUnik
„.Sport I wychowani* tu-cznc — Słeian Kme

haski
Dziai depeszowy — Yllhoilu Bolesław Choltws
Dsiat inlormacviny ' Kronik* prowincjonalna —

Ernest Rcitt
Dział kroniki polh-yfno-sadc*rot I lokaloel mia­

sta Katowic — łan Brzeski
Za •oiostaaie — Stan.slae Reunauiak, Katowice.

Krakowa, gdzie został aresztowany. Osa­
dzono go we więzieniu śledczym w Krako­
wie, skąd usiłował zbiec przez podkop. W
ostatniej chwili straż więzienna przeszko­
dziła zbrodniarzowi w ucieczce. Dnia II
października r. b. Styrkacz stanął przed są­
dem okręgowym w Rybniku, który skazał
cygana na 10 lat więzienia. Od wyroku
tego zasądzony wniósł apelację.

Na wczorajszej rozprawie w Sądzie Ape­
lacyjnym w Katowicach tłumaczył się Styr­
kacz, że nic miał zamiaru zabijać Ozorów­

RAD IO
Sobota 31 grudnia.

KATOWICE Ooduna 5SO-7.I6 Audycja poranna
115 Muzyka i plyl 1!..V Syunal czasu 12.08-1Son Au
dycja południowo 11 Ki Muzyka obiadów: « wykona
Dlu orkiestry rozgłośni katowickie] H W WiadnninAc
bifżiiea l giełda 15 (Ki TYatr Wyobruini dla dnecl: 15 SC
Muzyka obiadowa 16 00 Dziennik popołudniowy 1« (*
Wiadomości gospodarcze 1B.20 Kronika liternka 18B
Robert Schumann­ . Karnawał". I""' Nabo*»rmt»o o>
lakończenle ..Starego Roku" i kościoła Kranclazkanńa
w Krakowie NaboztAsiwo eakoOczy bicie dzwonu
Zygmunta - Kazanie 18.00 Recital forWuianowy 18 15
Pogadanka aktualna 18.20 Wtartomoaot aporinwa Ił S0
Audycja dla Polaków <a granica 19 15 ..Ni wraoln pod
Jamloła" ­ koncert rozrywkowy. 2085 Dziennik wit
ciorny, wiadomości meteorologiem*, wiadmooaoi apor
lowt. Uion ..Cyklon" ­ powie*c mftwiona 21 U „KaleJ
doakop ajlwoatrowr". TO.5S PowlUolt Nowago Roku
24.06 do 2.0O Mutyka tnneczna.

Niedziela 1 stycznia 1939 r.
KATOWICB. ­ Oodiln. 7.18 Kolęd. ..NowT Rok

Weiy
". T.20 Muzyka non ona w wykonaniu orkleałry

wojakowtj. 1.18 Noworoczna gi.ietka rolnlcaa dla wal.
8.3C „Dotlego roku" — weaoly tnontal a płyt. B.25 „Slą­
acy betlcjkorze" — audycja niuiyozno-atowna. 10.00
Transmisja Mbotenatwa 1 Katedry Poznańskie). UST
Sygnał eiaau. 12.08 Poranek aymfoi-lczny 18.00 Wyjut­
k 1 plam Jozefa 1 llsudeklogo. 18 06 Międzynarodowa
audycji noworocana. 13 .20 Koncert rozrywkowy. 14.45
Audycji dla dzieci: „Wycinanki noworoczne". 15.10
Audycja dla wal. 1610 Popołudnie lUsklogo rolnika ­
audycja ałowno-muzyezna. 16.90 „iAłta atlafmyca albo
kolęda na Nowy Roi." — komedlo-opnra Franciszka
Zahłnekleiro. 17.80 Wspomnienia • Sylwettra - koncert
rosrywkowy. 19 00 Noworoczna audycja aportowa. 19.85

niedziela przy teleinlnku" — audycja regionalna
w oprae. ttanlalawa 1 iron a. 20.15 Tygodnik diwieko­
wy. przegląd polityczny, dziennik wieczorny, wiado­
mości aportowe 2106 .ryklnn" — powleAf mAwlona.
21.20 Muzyka taneczna. 21 40 Alaska Poiytynha. 23 00­
28.06 Oatatnle wiadomości dz-lennlka wieczornego 1 ko­
munikat meteorologiczny.

Kronika racTowa
RADIOWY SYLWESTER 1938/34.

Daialtjata sobota pr/ynieale pogodne koncert? *yl­
weeuowe. Ogoda. «•» plantoU Z. Drga ertegre „Kaf

rawal" Schumanna, nnjplaknlejeay ohrat karnawału;
w muzyce poważne). O godz. 19.lt rozpocinle ale. kon­
cert rozrywkowy pod baclem „Na weeolo pod Jemiołą".
transmitowany z rozgłośni katowickiej. Wielki kon­
cert wlecaorny p. t. „Ilok umiera, rok ale. rodzi, grad
panowie, smutek azkodzl" trwad bcdzle od godz 21.15
do 21.50 I zapowiada ale. bardzo atrakcyjnie, tak t«
względu na udział dockonalycb artystów, Jak I na do­
bór programu. W tym „Kaleiloekojle sylwestrowym"
najdą sit orkiestry: Symfoniczna 1 Mała P. R.. rot­

iloinl poznańskiej I lwowaklej: te Iplewaków wystą­
pią: Lucyna SzczepaAaka, Jadwiga Keoda, Mieczy­
sław Saleckl oraz pieśniarka Mira Oreliebowaka; ną
reylofon e grad będzie Irena Palull, na wibrafonie M.'
Orzechowski, na skrzypench I. Raabe I Artur Koper­
nok, a na aaksofonle J. Mikułowski Poza tym w kon­
cercie weeuile udział Włada Majewaka, Czeeław Ilal­
tkl | Henr k ł.adoez. „Chor Zbyoha". teapdł wokale,*
K. Wabereklegr l Inni.

Od godz. 24.05 do 2-e) w nooy przygrywnd będzie or­
k:eetra taneczna.

Jak wi.lnc z tego zestawienią program sylwestrowy
bartne bardzo urozmaicony I wesoły, tak te katdy kto
tpędzl Sylweetra przy aparaole radiowym powita No­
wy Rok w nastroju pogodnym.

Na poważnie i na weeolo.
„Tańczmy, przeć et to karnawał" — oto tytuł Je­

dne] z rozrywkowych audycy) styczniowych, a zarazem
hnało mlcalnca karnawałowego w rsdlo. Muayka tane­
czna rozbrzmiewać będzie w styczniu przez mikrofon
bardzo czoatn, nieraz do pAtneJ nocy: będą to tańoe
rozmaite — polekle I zagraniczne ą Jeden s wleczorAw
imswlęcony zostaje wyłącznie Janowi Straussowi. Po­
nt tym wtele koncertAw rozrywkowych urozmaici nsj­
blltszt tygodnie.

Dla miłośników pnwatnej winsfkl przygotowuje Pol­
skie Radio na stycztO szereg wnrtośclowyeb I Intereta­
Kicych audycy) Przede wszystkim trantmlajt • Fil­
harmonii I koncerty symfoniczne Orkiestr? f R„ a
m ędty nimi organizowane rAwnlei w tell Polskiej T.
M O. A.: z optr tsiiowle<ltl8no lakte wznowienie daw.
no nlewyatnwtonej opery „Mazepa" Mlnckeimsra, t
oratoriów I ksnlst Melcera kantatą „Pani Twardow­
ska " (pierwsze wykonanie w radio), a oprócz tego
sceny dramatyczne Nownwlej. klttpS ,.<Jua »sdts? .
fragment z oratorium ..Clzłery pory roko Haydna" It4.
RA:wn'e bognto prze stawiają się działy muryb I ka­
meralnej, która obe)mule otwory Beethmrena. Bohnber­
ta. kompozytorów polskich. ..Miniatury kwartetowe",
orai dział recitali fortepianowych, skrzypcowych. w«­
kaJnych Itp.



Sir 12.t» »—
Plgtelc. dnia 30-go grudnia [tg r. Nr. 353

Restauracja
. . Dom Chrześcijański"
Kitowica. Jagielloński 17 zaprasza n.«

Wielką zabawę
Sylwesirową
doDra muzyka taneczna

3159 Moim Szan. O'
śclom życzę

Szczęśliwego Nowego Rokn
BerthoW Harald i i"ną

Jlclecema godne
dtddta zakupów

Wszystkim naszym Szanownym Klientom
1 PrzyiKlorom życzy

Pomyślnego
Nowego Roku
Piekarnia - Maria Galda
Kitów ci. Jagielloński 5 (3158

Gdzie pójdziesz na 1

Bal Sylwestrowy {
Oczvw śeie tylko do

Kiwliml i Restauracji

Gogołok
Kitowlcs, ni. Kościuszki 53

«, -:)V,. ItM. tm, 2190, 1381, 2173,•-' 21M, -rot/M.

OfawtctsfiMim o licytacji
•n> n»m. ta w drodze publicznej licy­

tuj ied.cn naiUe.pu]ąe«.. przedni oty:
»' » Katowicach przy ul. Żwirki I YVI­

t«f; » magazynch Urzędów Skarbowych• '•''.. I ;yc«r.!« .('39r. o go.li. VIS:
»y»l Inlaj Jasionową wart. .ZHcunkoweJ
TTO

,
— rl, sypialnie cieczetową wuttoAd

•MMI kowe) 650 ii.
t«) w Katowicach przy ul. Wojewódzkiejir d aIstyczniaIMr.ogodz930:
rtg.ienle mieszkam.. 100 kg knwy

. •• pa. 10 ki myrtlu Jędrnego, JO kg» p.ya ataraio.
«.!••.-. na na sum* 1210.— tł.

Katowicach prty ul. Mariacki*]
, ».- I ftta 3 .tyczni. 1939r. o godz. 10-teJ:

r nrzi'r.nle akladu, maszynkę do walco­
•I wi- , orai 48 rolnych zegarków,
1 face* no na sumę tl 1200.-.

Katowicach przy ul. Kołcluaikl
»r 12 ia t etyczni. 1939 r. o godz. 10.30:

Jad 1 la, sypialnie, oraz .zafe. komblno­
w»

I oerMI ne n< aiimij IS80, —ił .I| •) Katowicach przy ul. Kofeltiuzkl{«!! U 3 styczni. 1039 r. o godz. 10.30:
reg. oazklony. 2 szafy oszklone oraz 22

m nlkl radiowe.
o­ "< ne na .ume. 7320,— rt.

Katowicach przy ul. Mariackie)
•r a's'

ycznl» 1939 r o godz. 11-toJ:
Ja<*i;luy ckemno - dubowy,

łO.lll. i ll| na suma. 650,— ił.
g) w Katowicach przy ul. .lacka nr i

im I rtycznla 1939 r. o godz. 11.30:
Jad.' (> clemnv dąb. kanapę pluszowa,,
4yw . plua.OTry atollk okrąeły I 2 fo­
tele, mas?yne do szyc a gabinetową Pln­
uer. umywalnie z plytn marin. 1 lustrem,

e»r«coT ane na aume 1325,— ii.
h) w Kntowleaeh - Mgoole nrzy ul. Za­

leskiej nr 13 dnia 4 atycznla 1939 r. o godz.
9.30:

odbiornik radiowy „Philips", Kol rozsu­
wslny. Ismpe wiszącą, maszynę do pisa­
nia, maszyna do szycia, umywalnie, z
lustrem. 2 szi (ki nocne, kredens ku­
chenny, tokarnie, aparat do spawnn n,
wler arkę słun..ową do 20 mm, I wier­
tarko słupków do 90 mm,

oszucowpne i.a anme 1790,— ił,
I) w Katowlench przy ul. Zartaze nr 1

dirln B stycznia 1939 r. o godz. 11-te):
rńine meble ćomowe, dywan, odh'ornlk
radiowy ..Capello" wraz ze stolikiem,

a*tr>en-r ie na anime lOSS,-- zł.
Ruchomości można oglądai1 w dniu licy­

tacji w miejscu l czaa * wyżej oznaczonym.
KOMORNIK SAHU OROrtZKIEGO

w Katowicach rewiru I. (3038)

J. Klonowski I Ska
Katowice, ul. 3-go Maja 2 I Sokolska 3
Poleca na Święta wina. wódki I likiery po przy­

siennych cenach

Polecamy w pierwszorzędnej jahości
fe«tm«IMI ­ neiolady - pierniki
„FLORID A" właść. Bracia Broda

Parowa Fabryka Cukrów i Czekolady
Sklep fabnezny Katowice, ul. Marat, Piłsudskiego 13
...

Newa Hala Targowa
. . Chorzów I, tiHca Pocztowa nr 1
Oouwtel
Nowootwarty salon wytworn. obuwia

Katowice, ul. 3­go Maja 88I. TOPAS
poleca najióźnorodmeisze wykwintne obuwie
w wirlk-m wyborze, wed'>g najnowszych wzo­
rów zagranicznych i własnych. Obuwie gotowe
I na miate wykonane W w asnej wytwórniW Wariiawle.

B. izathK & Br. Foerster
właic: B. .s/.iiuk

KATOWICE, ul. Marsz. Piłsudskiego 11 Tel. 342-58
•aia oolska olacówka w K»t»wicach FUTRA
wszelkiego rodzaju orai akOrkl futrzane w wielkim
wyborze. Przyjmuje ale »eielkle prace wchodząca

•Iły facto­

W. i E. KUPKA
fhonów I, S'b:eik!eqo S
zapiasza Szan. Czytelników n.­

nowootwarcie loKalu
które odbcdzie i«» soboic, dnia 31 XII 3^ i
Wszystkim Oośr om I zna|omym źvcrym>DOSIEGO ROKU

Lmoicum I ct.odmki kokosowe
NENCZEL, Katowice, ul. N . PitsudsKiego 2.

piw i«d n

Poleca: Gulaniern; skói^aną, meialowa.
I luksusową. Ceramikę, kryształy oraz książki,
komplety na biurka, wa izkowe maszyny do
pisania, zabawki dla dzieci i wiele innych rzeczy

OTTON SŁADOK, KATOWICE
ulica Młyńska 2 Telefon 315-08

Meble kuchenne
na lepiej kupisz wprost z fabryki 1-my

A. Hermann i S-wie, Katowice Zawodzie
ul. KiakowSKa 3, za nar6 n mam teafon 3 4 44

Gdzie idziemy na Sylwestra?...
tvlko do Restauracji pod , Flota"
Chorzów II. ni. 3 MI|I 2. {róg al. Bytomskiaj)

Dobra muzyka — ­ Woźne n itfMu I«MK I iance
Naszym Szan. Oośnom Przyjąć orom I Krewnym ż\c/yinyDOSIEGO ROKUt

Restauracja „WZGÓRZE WANIURY"
KIIOWICB. ni. Kołclnsićl 15 Telilan 301-26

WIELKA ZABAWA SYLWESTROWA
poiacaona z darong em

Wie./ .ny spis notiaw baidzo urozmi eony
Pomyilnego Nowigo Rokn wujatklm na«svm wielce Szan.
Gusciom I Znaji m m Życzą KULIG z ZONA.

Upta^za się o wc/e^n elsze zamó* enie ItuitRow,

Idiiiomrnlol
stosowany przy reumatyzmie, uśmie­
rza bóle i chruni przód zaziębieniem

oraz grypą
DQ nabycia we wszystkich aptekach.

(3H'2;
I. Kin. 2151/38.

i ih«•••» <oTpnip o łicvlacn
Oglnszum, te w ponledzlnłrk. dnia 2 sty.

J apriedam pu­1939 r. o gndi.
bllcznla w Mikołowie. Rynek:

250 krzeaeł (kinowe),
oazucowane na aume B7o,— ii.

<u.'homo«cl powyższe imln.dn<« można m
mlejrcu aprzednży 1/2 godz. przed rnzpo­
eaaelara liryncji.
Komornik S«.du Orod/klego w Mkolnwl.

rewiru I. Dominik Jurus. (3034)
I. KII 1S99,:«.

«••-»«. * teronio o łł>vtnrii
OKłaszam «e w czwnrtek dnia 5 etycznlb

1939 r. n godz. II tel sprzedam publlr/nie
w Zamołclu ad Lędziny u Jozef.-t I Aiuie
azkl Hornik nnsteuuJace ruchomości:

4 kromy. 2 JaWwkl, 1 powozke.
oszacowano na Incznn, aume zl in.V).—.

Ruchomości powyżaze oglądać można n.
m elsou sprzedaży.

Ps/rzyua. duła 28 grudnia 1938 r.O:> LOSKA. Komornik.

WOLNE • POKOJE *
POSADO UMEBLOWANI

RESTAURACJA I KAWIARNIA
własc. GU TAW ( HROHAK dawn. .EUEN*
Katowice, plac Miarki 2 — Telalon nr 356-69

Wielki Wieczór Sylwestrowy
Pierwszorzędna orkiestra. Bufet bogato zaopatrzony

NA NOWY ROK
polecam pieiwszoic.i;(iiie mieszanki HA wy z wtasne) paiain
heroaty — kakao — riekolady c ernlk i
vVszelkie towary delikatesowe l koionalne — Wino —
WiOdkl — likiery dobrze soituwane.ifOSSE PHfcrtHTOWł
Dla Związków i Towarzystw specjalny rabat
W. DĄBROWSKI, Chorzów II, Traugutta 2,leefo 400-30

Do wynajęcia oi zaraz

lokal
biurowy lub fabryczny 10 pokoi.

w centrum Katowic
Wiadomość pod tel. 335-30 .

VII. Km. 1698/88.

Obwieszczenie o licytacji
nieruchomości

Komornik Sąiu Grodzkiego w Katowi­
cach rewiru VII. maJucy kancelarie w Ka­
towicach, ui. Sohlcaklego nr 15, ua podsta­
wie art. «78 I 879 k. p. c. podaje do puhll­
c;nej wtadoinoFct, te dnia 3 lutego 1939 r.
godz. !'!••) w Sądzie Grodzkim w Katowi­
cach pokft] 58 odbędzie ale oprzednt w dro­
dzo JMIM cznego przetargu ualetitcej do
dluintezkl Luizy KrzymlkoweJ w Nowej
Wal nieruchomi , stanowiącej Jednopię­
trowy dom mieszkalny, piekarnie, chlew,
ogród, łąkę I i.tawek o ogAlne] powierzchni
04,42 arAw, polotone) w Nowej Wal. ul. Ko.
ehłowloka 38, a zapisanej w ks. wlecz. Są­
du Grodzkiego w Katowicach tom 16 wykaz
659 Nowa Wie*.

Nieruchomość oszacowana zmrtnla na
.ume. 3S.674.10 zł, cena za! wywołania wy­
nosi 26.755.60 zl.

Przystępujący do pnetargu obowiązany
jort iłozyć rąkolmte. w w»sokosei zl 8.567
gr W­

Katowice, dnia 1S grudnia 1938 r
K0M0P.MK t\T)V GRODZKIEGO

V Katowicach r.wlra VII. (3082)

DOSIEGO ROKU!
życzy wszjSikim Swoim Szan. Gościom i Sympatykom

Karol Łukaszek
Restauraca „Carlton"

Polecim mójlokal t w\ śmienie.e dobrane

Menu-Sylwestrowe
316°

6 rodzajl piwa w sy onach i dzbankach poza dom

Ninieiszytn podajemy do publicznej wia­
domości, źe niżej podpisane firmy zostały
w dmu 30 czetwca 1938 r. sfuzjowane
pod firmą Śląska Olejarnia i Rafineria
TluszczOw „Koliontay" Sp.z o.o.
Katowice-Brynów.

Zarząd
„Kollontav" Sp. z o. o.
PoIsMej Fabryki Mar­

garyny i Rafinerii
Olejów

2961

Zarząd
Śląsk ei Olelan.l

„Kołlontay " Sp.zo.O.

Katowice-Brynów

Poszukujemy i
nniiz elnego

buchaltera
z dośwadjzen s
rochiiikowoóc fa­
brycznej Kal«u­
lat orów w ars ztat),
wych ne seryjną o
brobkę mech-an cr _
na,, oraz BWttdsia
Oferty z życ ory
se>m i podań?t
wyimajzan k erc»i.c
do Tcwarzyst.y.i
Rekl amy M ęd:/­
narodewej Kraków
Florańska 26 po,i
. . So-modz.elny

".
(SOO-J

PottOj
z k(finfnri«m dla
2eh csó.bdowy na.
jee a- Jcłdata 1",
m. 12. (3164)

Duiy tlonecz.ny

ładny pokOj
n ci:imcU(yivany, w
porodu c-wej cztJci

KaUwc, ła"en
telefon, jesn od

zaraz do wynaję.
ca. Oferty do PZNR130

LOKALE
U\MDLOWE

i-iEaKrti. OBICIA HEBLOMira
MENCZEL. Katowire, pi. M. Pilsucskiego ?

^sz^stkim naszym klleniom i znajomym życzy

DOSIEGO ROKU
UYDOR Mllaa I SYN
t:OM DYWANOM I LINOLKUM

3170 CHORZÓW I. UllCft WOlNOSO NR 2

VK. Km. 925/38.

Obwieszczenie o licytacji
Ogłaszam, te we wtorek dnia 3 atycznla

1939 r. o godz. 10 sprzedam publicznie w
Wełnowcu przy ul. Piastów nr 12 następu­
jące ruchomości:

tokurke, 4 szlifierki, 1 prasę do wytła­
zanla tel­ ., wytwornie do acyteleuu,

4 szafy tokarskie, 2 maazyny do ciecia
rur, 3 stolik;, garderoblanke, 3 taborety,
wiertarkę, wózki peronowe, 3 motory
elektr., urządzenie biurowe, urządzenie
warsztatu Ślusarskiego, notyca do ciecia
blachy, maszynę, do r*n ecla telaza,
tri.nsmlsje, piec do emaliowania, apara­
ty do gaszenia, kompresor lakierniczy,
wa nny do emaliowania. 2 lotka
stalowe, fotelik, rótne ramy sta­
lowe, ławkę ogrodową. 4 płyty telazne,
ramę do tapczanu, maszynę do szycia I
lustro z podstawką.
Ruchomości powyższe oglądać motna na

mlejhcu r?daży przed rozpoczęciem li­
c ytacji

tucowane na łączną sumę zt 27.335,—,
Katowice, dniu 10 gndnla 11138 r.
KOMORNI, 8/\r)U GRODZKIEGO

w Katowicach rewiru VII. (3033)

Polaka nuli b y 6
ailna i lodnolltal
To hasto Naczelnego

Wodza realizują ZWIĄZEKREZERWISTÓW S'a zdjęciu — niezwykle emocjonujące ewolucje lwa na linie, podczas
wielkiego świątecznego przedstawienia w DeuUcfdandhalle w Berlinie

Służąca
tłrzewa, czysta
•tOodf elr« pewy.
ż*j 20 lat od zeraz
lrb późn ej potrze­
bna Zgłoszenia k e
rewać pod adre
Józef Kl'.sa» Now<s
W eś, ml. Karola
M arki 23

POSAD
POSZUKUJ/!

Szofer
z różewem prawem
jazdy b ez n«ł ogów
poszukuj e pe sady
Oferty do P Z podAK

BBaBBB
1JUU1 i-pięu'uwy

w Bochni z ogre.
d«.m (pajfceie bu­
dowlaną). 4 m esz.
ka^ne 3 i 4-poko.
jowe, eilektrykę, wo
doc ąg., kaflaii'8­
cja, lazemki, garaż
vi 2 a";« do &prze
dan:a. Wadomość
u dra • Anton ego
Michnika w Boch­
ni. (3093)

1 siyczin a do wy­
najęć a w iródim.e.
sc.u

dwa pokoje
na biuro WTBZ a
telefonem i gara­
żem. Wodonrceć:

B ur0 ogłoszeń
.MAR"

Katowice,
Dwt rcowa 18.

FUTRA
tanio w sol dmym
wykonaniu w w.el­
k..m wyiborze, sta­
le nowe modele —
zakuip s^ (k'brse w
f rai e M. Baumin­
ger, Katowice, Ko­
cha.no wsk ego 2, I.
p ctrcj Chorzów I,
Wolności 37.

Naitaniei
gotówką i na ra'v
sprzedaje ..Alaski
Dom Maszyn" Ka.
(owice. Kcśc u«zk
3 Rowery najprze­
da ejszych marek
krejowyeh i
gran cznych M<j­
»zyny do szyc a
n; we. okazyjne —
Maszyny do pi s­
na. b mrowe. Wa­
lizkowe, nowe o­
ka zyj. ne W elk
wybór części za­
pasowych Lsm.py.
żarówki. dynama
bater.e. części elektro.redo.tech
niecne Warsztaty
reperacyjno . me ­
chan czne Instru
menty muzyczne
Zam enemy • ku­
pujemy BŚywgfll
maszyny. (2983)

Schronisko­
Skałka

stacja MM ty &!ą­
sik e, najlepsze te­
reny narciarskie w
Bes'k'd«ch na Za­
oiliz.u. Poleca s ę
odw edzać narc aT­
sk:e kursą. Dz er­
żawce E. Schwarz.

UWAGA...
Dna 22 grodna
1938 rM zguib ono
pasziport na pocz­
cie w Cesuyn-e W.
(przy nadaw a" u
telegraimoi) ne na­
zwisko: Matylda
Promują, Ceszyn
Wsch. Łaskawego
znalazcę riros^ęo
oddane pa-sz'P crW

Admin stracji
, J)z

:e.nn ks Pcilsk."
Ceszyn Z (3131)

PhNHJirNA i
<;i A/AC/KA­
K MąrzvńskieJ

WlSt. A
orzyst Ozt-1

'hrmka
rtletor. nr B6

Obok szkolnych terę­
n',-v nnrcoirskich.

Otwarty
orzez cal? rok.

Ceny przystępne.


